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R e w o S u ^ a  w  R o s f !
Czy abdykacya?

Condyn. (B. kor.) B iuro R eu te ra  donosi: 
W Izbie gm in ośw iadczył kanclerz  skarbu  
B o n a r  L a w ,  że od angielskiej am basa­
dy w P e te rsbu rgu  nadszedł te legram  stw ier­
dzający , iż poprzednie d o n i e s i e n i e  o 
a b d y k a c y i  c a r a  i m i a n o w a n i u  w.  
ks. M i c h a ł a  r e g e n t e m  z d a j e  s i ę  
b y ć  n i e  z u p e ł n i e  ś c i s ł e m .  Abdyka­
cji cara i zam ianow ania regenta zdaje się 
nie przeprow adzono jeszcze, chociaż komi­
tet w ykonaw czy powziął uchwały w tym 
kierunku

Według dalszego telegramu, miejsce po­
bytu cara nie jest znane.

uar uwięziony przez rewolucjonistów?
Sztokholm. W przeciwieństwie do innych 

wiadomości obiega pogłoska, z petersbur­
skich sfer dyplomatycznych pochodząca, że 
car n ie  z n a j d u j e  s i ę  na  f r o n c i e ,  
l e c z  ż e  j e s t  u w i ę z i o n y  w Pałacu 
fTaurydzkim przez rewolueyonistów.

Aresztowanie br. Frederiks'a.
Rotterdam. Biuro Reutera donosi: Mini­

ster domu cesarskiego bar. F r i d e r i k s ,  
podejrzany o uleganie wpływom niemieckim, 
t o s t a ł  u w i ę z i o n y .

Tłnm działa.
Haga. Korespondent „Times‘u“ donos!: 

Grozi niebezpieczeństwo, że i*ąd prowizory­
czny bęckye zmuszony, pod wpływem tłumu, 
Oddać eter raądu w ręce socjalistów, co bę­
dzie musiało doprowadzić do utworzenia re­
publiki, a przez to do największej anarchii

W  ogólnym  zam ęcie splądrow ano we wto­
rek dom m inistra  F rederiksa , położony w  po­
bliżu urzędu telegraficznego. Sędziw ą m ał­
żonkę m in istra  w yniesiono om dlałą z  p ło­
nącego domu, z córką srogo sie obszedł pi­
jany  tłum .

Ambasada angielska w ogniu.
W iedeń. W edług  nadeszłych  z Sofii w ia­

domości stoi w  płom ieniach am basada a n ­
gielska w P etersburgu .

* « *
/Telefonem od naszego korcsp. z Wiednia).

BUCHANAN W  PETERSBURGU.

W iedeń. (Tel. wł.) „F rem d en b la tt"  donosi 
* B erlina: H aski koresponden t r,T im esa“ do­
nosi: B uchanan pow rócił z F in landy i do swej 
am basady w P etersburgu . N ad  głow ą jego 
la ta ły  kule.

CAROWA MATKA.
W iedeń. (Tel. w ł.) „Fremdenblatt** 'donosi 

ee Sztokholm u: C arow a-m atka M arya Teo- 
dorow na znajduje się w  pa łacu  a leksandrow ­
skim.

Protopopow „ zamordowany.
K openhaga. (B. kor.) Przez Sztokholm  do­

noszą, że rew olucjon iści postaw ili carow i 
u l t i m a t u m ,  ab y  n a tychm iast podpisał 
m  a  n  if e s t ,  uznający  bezw zględnie now y 
stan  polityczny. Potw ierdza się, że P ro z ­
t o p  o p  o w  z o s t a ł  z a m o r d o w a n y .

Pierwszy dzień rewolucyi.
Petersburg . (Biuro R eutera). W  nocy n a  

p o n i e d z i a ł e k  odbyło Bię ta jn e  posie­
dzenie Dumy. R ano w  poniedziałek  rozm ai­
te  p u ł k i  g w a r d y i  ośw iadczyły, że za ­
m ierzają s t ( a n ą ć  p o  s t r o n i e  l u d u .  —  
K ilku  oficerów zabito . Inne  pu łk i p rzy łą­
czy ły  się rów nież do  ruchu. Z ajęto  głów ną 
k w aterę  a rty le ry i; kom endanta  zabito. Z a- 
j ę t o  t e ż  t w i e r d z ę  p i o t r o - p a w ł o -  
w s k ą  i o tw arto  więzienie. C y t a d e l a  
je s t obecnie g ł ó w n ą  k w a t e r ą  sił 
zbrojnych r e w o l u c y n i s t ó w .  K iedy  
członkow ie D um y w  poniedziałek  zebrali się 
n a  posiedzenie, znaleźli r e s k r y p t  c a r a ,  
w m yśl k tó rego  posiedzenia Dum y zosta ją  
odroczone aż  do term inu  nie późniejszego, 
ja k  w połow ie kw ietnia. P rzyw ódcy p arla ­
m entu  postanow ili jednakże, by  D um a się 
n ie  rozeszła. P rezyden t R o d z i a n k o  z a ­
t e l e g r a f o w a ł  d o  c a r a ,  „że położenie 
je s t pow ażne, w  stolicy panu je  anarch ia, 
rząd  je s t sparaliżow any, przyw óz środków  
żywności i in a te ry a łu  opałow ego je s t zupeł­
n ie  zdezorganizow any. —  Niezadow olenie 

w zrasta. N a ulicach w o jsk a  s trze la ją  do  sie­
bie. J e s t  koniecznem , %  n a tychm iast k toś, 
posiadający  zaufan ie  k ra ju , otrzym ał m isyę 
u tw orzenia  now ego gab inetu". Rodzianko 
przesła ł rów nocześnie tę  depeszę szefowi 
sztabu jen. A l e k s i e j e w o w i  i naczel­
nym kom endom  na  froncie i  w ezw ał ich, by 
użyli swego w pływ u u cara d la  poparcia a- 
pelu Dumy.

* * *

R otterdam . (B. kor.) ,,N icuve R ott. Cou- 
r a n t“ pisze: P ierw sza faza  rew olucyi jest 
z w y c i ę s t w e m  p a r t y  i w o j e n n e j ,  
d la tego  tak że  i koalicyi. Ale rew olucya 
rzadko  się kończy  pierw szą fazą. T akże  no­
w y rząd, choćby był ta k  parlam entarnym , 
ja k  ty lko  tego  chcieć będzie, nie po trafi zio- 
bić chleba z petersbursk ich  bruków.

„Jedność narodu i armii".
A m sterdam . B. K or. Biuro R eutera dono­

si z Petersburga, ,żo now y min. spraw iedli­
wości postanow ił w ydać o g ó l n ą  a  m n e« 
s t y ę  d l a  p r z e s t ę p c ó w  p o l i t y ­
c z n y c h .  Pom ocnik min. spraw  w ew nętrz­
nych K u r ł o w  i b y ły  min. w ojny Su- 
c h  o m l  i n o  w  zostali u w i ę z i e n i .  R o ­
d z i a n k o  w ygłosił osobiście przem owę 
do w ojska, k tó re  przem aszerow ało przed 
gm achem  D um y i podkreśliło  j e d n o ś ć  
n a r o d u  i a r m i i ,  k tó re  m ogą zapewnić 
siłę Rosy i i osta teczne zw ycięstwo.

K iedy  żołnierze trzym ający  przed D um ą 
sfraż usłyszeli o przybyciu  uw ięzionego Su- 
chomlinowa dom agali się burzliw ie, by  go 
w ydano, poniew aż p rag n ą  się na  nim  zem ­
ścić. Posłow ie mieli ciężkie zadanie, by  u- 
spokoić żołnierzy. Żołnierze obstaw ali przy 
tera, ab y  zerw ano Suchom linowi epolety z 
m unduru. W  końcu m usiał Suchom linow na  
to przystać.

T akże  s t r a ż  p a ł a c o w a  w C a r -  
s k i e m  S i o l e  p o d d a ł a  się p rzedstaw i­
cielom nowego rządu  i pow itała  ich e n t u ­
z j a s t y c z n i e .

D u m a .
(Telefonem od naszego korcsp. z Wiednia).

Wiedeń. (Tel. wł.) „N. F r. P resse" donosi 
za berlińskim  „Lok. Anz.“ ze Sztokholm u: 
J a k  tw ierdzą, D um a w czoraj się zebrała, 
by  ustalić  linie nowej k o n sty tu ey i państw o­
wej, O becna D um a je s t karłow atym  p arla ­
m entem . W szyscy posłow ie z p raw icy  zosta­
li uw ięzieni. W szyscy urzędnicy  świątKują i 
prow adzą b ierny  opór. W ielkie zaniepoko­
jenie wyw ołało zniknięcie ta jn e j poiicyi, k tó ­
ra  rzekom o jeszcze pracuje. Rząd rew olu­
cyjny będzie m usiał odstąpił część w ładzy 
żywiołom radykalnym  i soeyalistyeznym . 
K om itet Dum y w istocie je s t rządem  w ojen­
nym . W pływ  jego  n a  wojsko nie jest jed n ak  
stanow czy. W iadom ość, że Protopopow  za­
m ordow any został i że w szyscy m inistrow ie 
są uw ięzieni, je s t fałszyw ą. K ilku z nich 
znajduje się w  głów nej kw aterze. D ecydują- 
cem będzie stanow isko  duchow ieństw a p ra ­
w osław nego.

Robotnicy za konstytuantą.
Petersburg. (B. kor.) B iuro R eu te ra  do­

nosi: Z astępcy  robotników  w  kom itecie w y­
konaw czym  D um y pcivzum ieli się w  tein , że 
nałoży zw ołać z g r o m a d z e n i e  k o n ­
s t y t u c y j n e ,  fctóre m a być w ybrane n  a  
p o d s t a w i e  p o w s z e c h n e g o  p r a -  
w a  w y b o r c z e g o .

W Finlandyi.

(Dokończenie).

W ted y  ca ły  tłum  rzucił się n a  niego, jedni 
* 'wyciągniętem i pięściam i, inni w ym achując 
m skam i w yrzucali obelgi i groźby. Schronił 

dzięki polieyantow i do m ieszkania, zam ­
k n ą ł za  sobą drzw i na  dw a spusty , z a ta ra ­
sow ał szafą  i łóżkiem . T łum  powoli się roz­
chodził. N agle dało  się słyszeć energiczne 
pukanie i g łosy  k ilk o rg a  osób.

~~ Niema głupich — pomyślał Paszczęka. 
Pukanie się powtórzyło i jakiś surowy 

głos zawołał:
Proszę natychmiast otworzyć! 

P a s z c z a  pobladł, bo przeczuwał o co 
, z* i zaczął z gorączkowym pospiechem 
suwać szafę i łóżko, Weszło kilim ajen- 
w, dwóch żandarmów i urzędnik policyjny 

yr mundurze.
» ,7~~ Mamy polecenie skonfiskow ać zapasy, 

re p an  przechow ujesz w celach speku la­
cyjnych.

* £ a, n*e mam żaćfoych zapasów!
J T  doniesiono nam przez wiarygodne 

przechowujesz słoninę, ryż,

—  J a  przechow uję słoninę, ryż m ąkę i 
kaw ę? —  zaw ołał P aszczęka z najw iększym  
zdum ieniem . —  J a  nic o tern nie wiem.

—  Nie udaw aj pan głupiego!
R ew izya by ła  d ługa i drobiazgow a, ja k ­

kolw iek  Paszczęka prócz łóżka, k anapy , 
sto łu  i szafy  nie wiole w ięcej m iał sprzętów . 
W ypróżniono m u w szystk ie szuflady, p o ta r­
gano siennik, pocięto obicie k anapy , ale bez 
znaczniejszych rezu lta tów . W praw dzie zna­
leziono zaschłą skórkę słoniny i ćwierć fun­
ta  m ąki, a le  donosy opiew ały na  ilości o w ie­
le  znaczniejsze.

—  Musi mieć ta jn y  m agazyn, zaw yroko­
w ał a jen t.

—  Jeszcze w padnie nam  w  ręce, dorzucił, 
kom isarz.

P aszczęka by ł tern bardzo zdum iony i  za­
frasow any. M artw iła go szkoda, n a  ja k ą  się 
n araz ił przez sw oje k łam stw o, ale przy tem  
czuł pew nego rodzaju  zadow olenie, że się 
nim ta k  in teresu ją . W ieczorem  ubra ł się w 
anglez, k tó ry  nosił od la t  n a  w szelkie dw or­
skie uroczystości, im ieniny szefa i odw iedzi­
ny  u  dystyngow anych  osób. A nglez, kupio­
n y  okazyjnie po koledze, k tó ry  w ysłużyw szy 
trzydzieści p ięć la t, nie potrzebow ał go w ię­
cej, by ł jeszcze w cale porządny, to  też P a ­
szczęka w dziew ał go z sa ty sfakcyą.

(Telefonem od naszego korcsp. z Wiednia).

W iedeń. (Tel. w.) „N. W . T ag b la tt"  do­
nosi ze Sztokholm u: Z K arłsk rona podają, 
że przybyli tom poddani państw  neu tralnych  
z H elsingforsu, opowiada ją  o wielki cli de­
m o n s trac jach  ulicznych przed budynkam i 

rządow ym i. W ynik  nieznany. W Ijoborna i 
Y asa w F in landy i utw orzył się niezawisły 
kom ite t. Członkow ie trybuna łu  w ourskiego 
opuścili Yasę.

* * *

Sztokholm . B. Kor. „A ffenblad t" dow ia­
duje  sję o poprzednich w ydarzeniach w R o­
s j i ,  że ruch kolej, między T om ea a  innenii 
częściam i F in landyi został przerw any, dale 
podają  podróżni, finlandzkie linie kolej, są 
k ilkakro tn ie  poprzeryw ane. W  o j s k  a  sto­
jące w F  i 111 a  n d y i, p r z y ł ą c z ą  s i ę  z 
p e w n o ś c i ą  d o  r c  w o 1 u c y i, gdy  bo­
wiem daw ny rząd chciał j e  pow ołać do P e­
tersburga, w zbraniały się usłuchać rozkazu.

W  H elsingforsie ogłoszono s tan  oblę­
żenia.

Państw o radcostw o przyjęli go bardzo u- 
przejm ie. Było kilku nieznajom ych, z. k tó ­
rymi się zapoznał i panna Mania, ośmnnsto- 
le tn ia  b ru n e tk a  o lekko narasta jącej drugiej 
bródce, co ją  czyniła szczególnie ponętną, j

—  Proszę pana, niech się pan rozgości.; 
m ówiła mila pani radczyni, w idząc jak  P a­
szczęka siedział w stydliw ie na  brzegu k rze ­
sła. P rzy  kolacyi dostał miejsce obok panny  
Mani, k tó ra  uw ażała  za swój obow iązek go 
bawić. P aszczęka rzadko  z kobietam i w cho­
dził w  styczność. _ Był brzydki i nicrozmo- 
w ny. To też niosporo mu szła rozm ow a z 
pu lchną panną Manią. Ona jed n ak  um iała 
ją  zręcznie prow adzić i sk ierow ać n a  to ry  
w łaściw e.

—  Czy p an  kochał już k iedy? —  zapy­
ta ła  filu tern ie, pa trząc  mu w oczy.

P aszczęka zaczerw ieni! się po sam e b iał­
k a  i zaczął jąk ać  ni w pięć ni w dziesięć, jak  
ż a k  z łapany  na  w ybryku. P ierw szy raz w 
życiu postaw iono m u tak ie  dziwne zap y ta ­
nie. Ja sn e  też całkiem , że nie w iedział, co 
na  to  odpowiedzieć.

—  W idzę, że pan  m usi m ieć niejedno na 
sum ieniu, —  zauważyła, z udaną złośliwo­
ścią p an n a  M ania.

U dy po k o lacy i rozprawiali pod  dużą p a l­
mą o p ierzastych  liściach, p anna  M ania u ­

Patronackie Sjiółki podczas wojny.
Świeżo ukazał się R o c z n i k  S p ó ł e k  

o s z c z ę d n o ś c i  i p o ż y c z e k  (syst. 
Raiffeisena) jako też  innych  Spółek ro lni­
czych w  G alicyi, zostających  pod p a tro n a ­
tem  W ydziału k ra j., za la ta  1914 i 1915, o- 
pracow any przez K rajow e Biuro P a trona tu .

Serce w zbiera o tuchą , rośnie poczucie 
w łasnej siły i w iara w  pogodniejszą przy­
szłość na  w idok po tęg i ekonom icznej nasze­
go ludu, ^ucieleśnionej w  kolum nach cyfr 
R ocznika. Żadna z o rgan izacy i społecznych 
nie w iosła ta k  głęboko w życie najszerszych 
w arstw  ludow ych w  naszym  k ra ju , żadna 
nie znalazła  ta k  w ielkiego uznan ia  i nie zdo 
bj-ła sobie ta k  silnego p raw a obyw atelstw a 
w społeczeństwie!

P o  szesnastu  la tach  działalności. Spółki 
oszczędności i pożyczek, poczęte z gw ałto ­
wnej po trzeby  zaradzenia  lichw ie i w  ty m  
k ierunku w ytrw ale p racu jące, przez sp rężj- 
stość swej organizacyi, przez uczciw ą p ra ­
cę, nie n a  zysk obliczoną, przez zorganizo­
wanie i puszczenie w obieg k redy tow y  o - 
s z c z ę d n o ś c i  l u d o w y c h  —  sta ły  się 
w  dużej m ierze regulatorem  stosunków  pie­
niężnych w arstw  ludow ych. Zw łaszcza w  <>- 
beenym  czasie w ojennym  patro n ack ie  Spół­
k i o. i p. budzą podziw  d la  swej niespożytej 
siły i odporności. Z ahartow ane w przesile­
niu pieniężnym  w r. 1913 tem  skuteczniej 
m ogły staw ie czoło p rzew alającej 6ię to  w 
tę  to  w ową stronę pożodze w ojennej i jak  
dotychczas w yszły z niej bez w iększych u- 
szkodzeń.

Lecz przejdźm y do szczegółów.
W ybuch w ojny zasta ł w kraju 1457 czyn 

nych  Spółek oszczędności i pożyczek pol­
skich i rusk ich . P raw ie 9/10 Spółek  o. i p 
uległo inw azyi n ieprzy jacielsk iej, wskutek 
czego usta ła  ich działalność n a  k ró tszy  lub 
dłuższy przeciąg czasu, stośownłe tfb sy- 
tuaey i w ojennej. Z aznaczyć trzeba, że Spół 
k i o. i p. dzieliły dolę w ojenną w spólnie z lu ­
dnością sw ych okręgów ; nieruszając, się ze 
sw ych siedzib by ły  Spółki o. i p. przez pe 
wien czas jedynem i in s ty tu c ja m i finanso- 
-wemi, podtrzyinującem i lokalny  ruch pienię­
żny. K ilkadziesiąt Spółek o. i p., w- różnych 
stronach k ra ju , było czynnych naw et przez 
cały  czas inw azyi n ieprzyjacielskiej.

U trzym ując k o n ta k t z Biurem  P a tro n a tu  
j i k ra jow ą C entralną K asą, k tó re  to  in s ty tu ­
c je  po opuszczeniu Lw ow a przeniosły się 
do N. Sącza, a  następnie  na k ró tk i czas do 
W iednia, poczem osiedliły się w K rakow ie,

| m ogły Spółki o. i p. aż do ostatn iej chwili 
w ytrw ać na  posterunku , zaś po cofnięciu 
wroga. —  natychm iast podjąć i dalej p row a­
dzić pożyteczną swą działalność. Mimo dale­
ko idących środków  prew encyjnych —  nie 

i m ożna by ło  w wielu w ypadkach  uchronić 
Spółek w w iększym  lub m niejszym  stopniu 
przed zniszczeniem  w ojennem ; uległo im 
533 Spółek o. i p.
, O stateczny rezu lta t po dzień 31 grudnia. 
1915 jest tak i, że z pośród Spółek n a  za­
chód od obecnej linii bojowej położonych 
ty lko  41 Spółek nie zestaw iło zam knięć ra - | 
ehunkow yeh za r. 191405  z pow odu zupeł-| 
nego zniszczenia k siąg  kasow ych. W in n y c h : 
Spółkach zniszczonych założono nowe k s ię - ' 
gi v/ m iejsce straconych  i ustalono  ich s t a n !

m ają tkow y  n a  podstaw ie ocalonych inweu- 
tu r  z r  1913 i zapisków  kasow ych.

U ruchom ienie Spółek o. i p. postępow ało 
stosunkow o bardzo szybko; z końcem  1915 
było czynnych  około 1000 Spółek . i p : po 
pokonaniu  najrozm aitszych  trudności i prze­
szkód. A trzeba  sobie uprzytom nić, że Spół­
ka  o. i p. jest w swym  okręgu  nerw em  spo­
łecznym , k tó ry , jeśli nie bezpośrednio to  po­
średnio oddziaływ a na całe życie gospodar­

cze. Świadom a sw ych zadań o rg an izac ja  
Spółek o. i p. pierw sza w k ra ju  pod ję ła  w al 
kę z ogólną a p a iy ą  społeczną i gospodarczą, 
ja k a  się w ytw orzyła  po cofnięciu się wto 
g a ; sam a, św iecąc przykładem  spełniania o- 
feowiązków mimo najcięższych w arunków , 

w zyw ała ludność do podjęcia p racy , prze 
rw anej w ypadkam i w ojennym i.

T ej ruchliw ości Spółek należy przypisać 
zw iększenie sir w czasie w ojny zaufan ia  lu ­
dności do Spółek, u jaw niającego się w sil­
nym  wzroście stan u  w kładek  oszczędności; 
w ciągu dw ulccia pow iększył się s tan  w k ła­
dek  oszczędności w Spółkach o. i p. o Kor. 
23.251.147, czyli o 35 .5?;.

J e s t  to  pocieszający objaw  przezorności 
naszego ludu , k tó ry  uzyskany  z częściowej 
w ojennej lik w id ac ji gospodarstw  grosz prze­
znaczył w pienvssyau rzędzie na um orzenie 
sw ych długów , resztę  zaś gotów kow ego k a ­
p ita łu  przechow uje w  spółkow ej skarbonie, 
aby go w swoim czasie wprowadzić z pow ro­
tem  do gospodarstw a, gdzie je s t jego w łaści­
we m iejsce przeznaczenia.

O w yn ikach  sta ty stycznych  Spółek o. i p. 
p isaliśm y już w nrze 52 „G łosu N arodu", 
w ięc ich pow tarzać nie będziem y.

Stwierdzić tylko m usim y fak t, że punkt 
ciężkości rozwoju patronack ich  Spółek o. 
i p., ich ciła i znaczenie finansow e spoczywa 
w Spółkach polskich; wystarczy rzucić o- 
kiem zestawioną pi zez Biuro PatronHuata^p 
etykę, aby się przekonać, że na S półk t ł H  
H. rejonu, czyli 36 pow iatów  po linię wscho­
dniej granicy powiatów jarosław skiego , prze­
myskiego, dobrom ilskiego i liskiego, w k tó ­
rych znajduje się zaledwip k ilkanaście  Spó­
łek rusk ich , p rzypada p o n a d  s/« stanu 
c z y n n e g o  b i l a n s u  S p ó ł e k ,  a ty lko  
‘A na  Spółki dalszych trzech rejonów  na 
w schód położonych, w k tórych  polskie Spół­
ki stanow ią  blizko połowę ilości Spółek w 
tych  rejonach. S tosunek  ten hie je s t b y n a j­
mniej w ynikiem  w ojny lecz istn ie je  od sze­
regu łat.

Spółki o. i p. w raz ze swym P atronem  i 
sw ą cen tralą  pieniężną K rajow ą C entralą  

K asą tw orzą dziś najsiln iejszą zw artą  orga 
n izacyę ludową w k ra ju , rep rezen tu jącą  k a ­
p ita ł ponad 110 m ilionów  koron , p rzy  peł- 
nem zaufaniu  szerokich mas ludow ych. D o­
robek ten  pow stał nie inaczej ja k  drogą dłu­
goletniej, rzetelnej p racy  w Spółkaeh dzie­
siątek  tysięcy  jednostek  ludzi dobrej woli, 
o w i a n y c h  d u c h e m  e h r k e ź e l j a A -  
s k i e j  m i ł o ś c i  b l i ź n i e g o ,  k 16 r * y  
ż m u d n ą  p r a c ę  e k o n o m l c t n o - w j ^  
c h o w a w c z ą  n a d  I n d e m  po  j ę l i  ] *  
k o  n a j w a ż n i e j s z y  s w ó j  o b o w i ą ­
z e k  m o r a l n y  i n a r o d o w y .

T a okoliczność um acnia nas w nadziei, te 
organizacya Spółek o. i p. odegra w powo- 
jennein naszem  życiu gospodarczem  w ażną 
rolę z pożytkiem  dla ludu i O jczyzny. Lot.

jęła  jego n iezgrabną, pełną jeszcze niezm y- 
tycli plam  atram entow ych , czerw oną dłoń 
w swe m iękkie łapki. P aszczęka uczuł w du­
szy jak iś  dziw ny stan , k tó rego  nigdy  jesz­
cze u siebie nio zauw ażył. Było to  tak , ja k ­
by mu k to  w lewał do w nętrza nieporów na­
nej słodyczy i sm aku napój, czuł, że mu 
kolo panny  Mani ta k  dobrze, ta k  bardzo do­
brze, ta k  błogo...

Ale trzeba było zabrać się do odejścia. 
Było już późno. P an n a  M ania pozwoliła uca­
łow ać się w pulchną rączkę, z czogó pani 
radczyni b y łą  bardzo ra d a ; P an  rad ca  o d ­
prow adził Paszczękę aż do progu.

—1 Spodziew am  się, że p an  o nas nic za­
pomni —  m ów ił —  z  ja k i w oreczek m ąki.

—  Ale ja  nie m am  m ąk i —  zaw ołał P a ­
szczęka, k tó rem u  się w szystko  te raz  w y­
jaśniło.

—  Jak ! o, p an  śmiesz!... -— sykną ł radca , 
blednąc- z oburzenia. —  To pan  możesz w o­
ram i innym  sprzedaw ać, a  d la  szefa niema 
nic?!!

— Ale ja napraw dę nic mam m ąki, be ł­
k o ta ł P aszczęka.

—  Im pertyncn t, —  w olał radca w n a j­
w yższej pasy i, zobaczym y, ja k  się u rząd  w y­
m ierzania p o d a tk u  zgodzi na pańskie  k łam ­

liwe w ybiegi i czy p rezyden t pozwoli panu 
kum ulow ać zajęcia ku p ca  i urzędnika!...

Paszczęka odchodził ogłuszony, o tum a­
niony i przelękniony, ja k  zwierzę, k tó re  na j­
pierw  g łaskano , a potem  niclitościw ie zbito. 
W głow ie mu się m ąciły  w ypadki dn ia  i w ie­
czoru, słyszał słodkie zapytan ie pulchnej 
panny  Mani i ok ru tny  w yrok je j ojca. Chcąc 
uspokoić w zburzone nerw y w stąpił do k a ­
w iarenki, gdzie jeszcze g ra ła  dam ska k ap e­
la. P rzy  jednym  's to liku  kilku  znajom ych 
siedziało przy k artach . P rzy łączył się do 
nich z praw dziw ą ochotą. Ju ż  daw no m inęła 
godzina policyjna, sto ry  były spuszczone i 
św iatło pogaszone, jeszcze w' separa tce  le ­
dwie w idziany w śród kłębów  ohydnych cy­
gar siedział nasz nieszczęśliw y bohater i 
grał.

G dy w staw ał od sto lika, był bez centa. 
D niało. W raca jąc  do dom u w śród u staw i­
cznych czkaw ek i zaw rotów  główmy, m yślał:

—  Przehiorę się, um yję i pójdę zaraz do 
p rezyden ta . Muszę mu w yjaśnić...

G dy s ta n ą ł n a  progu  zobaczy! drzw i od 
m ieszkania odem knięte. W  nocy bowiem za­
k rad li się w  poszukiw aniu m ąki złodzieje i 
zabrali mu w szystko, co przedstaw iało  jesz­
cze jak ąko lw iek  w artość. L. T.
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Komisarze Rady Stanu.
W arszaw a. W ychodząca w  D ąbrow ie Gór­

niczej „G azeta  Polska'* donosi: Je d n ą  z na j­
pow ażniejszych spraw , n ad  k tó rą  obrado­
w ać będzie Z jazd  k ra jo w y  w  W arszaw ie, 
je s t m ianow anie K o m i s a r z y  R a d y  
S t a n u  w  całym  k ra ju , oraz określenie ich 
z a k r e s u  d z i a ł a n i a  ! o b o w i ą z -  

o w .
O dnoście do  k o m p e t e n c y i  K om isa­

rzy  is tn ie je  p ro jek t w ypracow any przez R a­
dę S tanu , w edług  k tó rego  zadaniem  Korni-
a » u  m a być:

a )  pośredniczenie  m iędzy R ad ą  S tan u  a
IuJkością;

b ) u trzym yw anie k o n ta k tu  z w ładzam i o-
kupaeyjnemi;

c) inform ow anie R a d y  S tanu  o po trzebach
ludcości;

d ) w ykonyw anie rozkazów  i  zleceń R ad y  
S taau ;

e )  w spółdziałanie z organam i zaciągu do 
k a  polskiego.

K om isarze R ad y  S tan u  otrzym ać m ają  da­
lek o  idące kom petencye. W  te n  sposób s ta ­
n ą  się oni przedstaw icielam i rządu  polskie­
g o  w obec ludności i w ładz okupacyjnych .

S tą d  p łynie obow iązek ludności zachow ar 
n i»  pełnego  zaufan ia  w obec K om isarzy  Ra- 

S tan u , jak o  rzeczników  ich potrzeb, a  or- 
gM ów  rządu  polskiego, obow iązek zw raca­
n ia  się do n ich  w e w szelkich spraw ach jako  
d o  naszych  organów  państw ow ych.

K anclerz Rzeszy w Wiedniu.
W iedeń. B. K or. B ethm ann-H ollw eg kon- 

fw ow ał przed południem  czas d łuższy z  hr. 
Cb*minem. W  południe  w ydał h r. Czernin 
na cześć kanclerza śniadanie, w którem  

udział 22 osoby. W ieczorem  kanclerz  
A m k 7 bv ł zaproszony d o  h r. Clam M artini- 
ca. H r. T isza przybyw a ju tro  do  W iednia 
M fen  w zięcia udziału  w  k o n fe ren c jach .

iiizaoya sił amerykańskich.
tarych. W edług  „D aily Chroiiicle“ zosta ły  

fcręty am erykańsk ie  zaopatrzone n i  e t y  1- 
o w a r t y l e r y ę ,  a l e  1 w p i e c h o t ę .  
W edług  depeeey „Press Telegraph" należy 

■■kiwać w  najbliższym czasie m o b i l i -  
a c y i  w s z y s t k i c h  s i ł  m o r s k i c h .

Notyfikacja zbrojenia okrętów.
I*owy Jork. B. Kor. 15. marca. Depesza 

krow a biura Wolfa. „Aesoziatcd Press" 
►nosi, że d e p a r t a m e n t  s t a n u  prze- 
■t o b c y m  r z ą d o m  zaw iadom ienie, że 
t a n y  Z j e d n o c z o n e  um ieszczają na  
■ tystk ich  okrę tach  handlow ych, k tó re  
Ają jechać przez obszar zam knięty , u- 
b r o j o n e  s t r a ż e  d la  ochrony  okrę- 
iw i życia znajdujących  się  n a  pokładzie

I

Rewolucya w Rosyi
GŁOSY PRASY.

A m sterdam . (B. kor.) „N ieuw s Yan den 
D ag“ piszą: W ola c a ra  n ie  b y ła  całkiem  sil­
ną  i niezm ieną. M usiał on abdykow ać, gdyż 
jego pozostanie n a  tron ie  stanow iłoby nie­
bezpieczeństw o d la sojuszu.

D ziennik sądzi, że m ożna m ieć w ątp liw o­
ści, czy  rew olucya rosyjska^, stan ie  się ob- 
fitem  źródłem  now ych sił d la  koalicyi, gdyż 
je j następ stw a  m o g ą  R o s y ę  t a k  d a l e ­
c e  o s ł a b i ć ,  iż  najsiln ie jszy  n ieprzyjaciel 
m ocarstw  cen tralnych  może się s tać  znacznie 
m niej niebezpiecznym . J e s t  bardzo możli- 
wem, że w  najbliższych m iesiącach w  życiu 
politycznem , a zw łaszcza gospodarczem  R o­
syi, będą  panow ać jeszcze w ielkie niepo­
rządki, a ta k i g ru n t je s t zarów no p o d a tn y  
d la  usiłow ań kon trrew olucyjnych , ja k  i d la  
ogólnego ruchu  za pokojem  w śród ludu, 
choćby naw et pokój nie przyniósł K o n stan ­
tynopola.

Niespodzianki rewolucyi.
Sztokholm. Z g ran icy  rosy jsk iej nadcho­

dzą następu jące  w iadom ości o położeniu w 
P etersbu rgu : D otychczas k om ite t rew olucyj­
n y  n i e  j e s t  p a n e m  p o ł o ż e n i a .  P o ­
staw ę w ojska należy uw ażać jak o  zupełnie 
niepew ną. Be* przeszkody odbyw ają  się d a ­
lej rabunk i w  śródm ieściu. Środki żyw ności 
są kom pletn ie w yczerpane. Głód sto i ju i  za 
drzw iam i. O baw iają się napaści n a  gm ach 
Dumy, & ta k ż e  i tego , że obecny kom ite t 
będzie w  najbliższych dniach zm ieniony 
p r z e z  i n n y  r z ą d  r e w o l u c y j n y ,  o- 
p ierający  się n a  elem entach radykalno-so- 
cyalistycznych. W pływ u na w ojskow ość no­
w y Tząd jeszcze nie zdobył. W praw dzie żoł­
nierze w zbraniają  się strzelać do ludności, 
ale  n i e  p r z y ł ą c z y l i  s i ę  do rewolucyo- 
nistów . Urzędowe w iadom ości o aresztow a­
n iu  w szystk ich  m inistrów  uw ażane są z a  

n i e p r a w d z i w e .  Od arm ii, jak o też  z 
prow incyi n iem a n a  razie żadnych w iadom o­
ści. Połączenie m iędzy Petersburg iem  a  Mo­
skw ą istn ieje, na tom iast zarządy  różnych gu- 
b em ii poleciły  poprzecinać d ru ty  te leg rafi­
czne. W ątpliw em  jest, aby  rew olucya m ogła 
ogarnąć rychło  prow incyę.

Emigracya z Petersburga.
Sztokholm . R ozruchy w P ete rsb u rg u  spo­

w odow ały w yjazd  zam ożnych sfer za  gran i 
cę. P raw ie ca ła  a ry s to k racy a  ro sy jsk a  jako  
też  bogaci kupcy o p u ś c i l i  s t o l i c ę .  Do 
H elsingforeu przybyło  w osta tn ich  dniach 
wiele osób z Petersburga, a w śród nich A n­
glicy, Amerykanie i Japończycy.

Biuletyny bułgarskie.
8»fla . B. K or. B iuletyn bułgarski z dn. 15. 

*n.: F ro n t m a c e d o ń s k i :  N a zachod- 
um  brzegu jeziora P r e s b a  atakował nie- 
pwyjaciel k ilkakro tn ie , ale został w śród 
crw aw ych d la  niego s tra t  odparty . Nie- 
■ ■ fjac ie lska  a rty le ry a  ostrzeliw ała nasze 

pcye na  zachód i północ od B i t  o 1 i i. 
ta nieir-zyjacielskich grup usiłow ało po- 

5 się wzdłuż w schodniego brzegu je- 
h n  P r e s b a ,  a le  w zięte pod nasz nisz- 

ocień, pierzchły. N a południe od 
1 e w  g  h e 1 i spędziliśm y nieprzyjacielski 
■ •km inek  w yw iadow czy. A ngielska kom- 
a t i a  karab inów  m aszynow ych usiłow ała 
■■m ąć się na rów ninie S e r r e s u  w kie- 
■ritu wsi K oeprue, ale zosta ła  naszym  o- 
■ iw i odparta .

• r tfc -  IB. kor.) Spraw ozdanie sztabu  g e -  
i«*inegr> z dn. 16 b. m .: F r o n t  m a c e ­
d o ń s k i :  Między jezioram i O c h  r  i d  a  i
* r  ♦  s p a popołudniu dosyć gw ałtow ny  o- 
M  arty lo rv i nieprzyjacielskiej. Od wscho-

brzegu jeziora P resp a  do drogi B i-  
* ł i a - P r i l e p ,  podczas całego dn ia  

•dtawycz-T-i gw ałtow ny ogień n ieprzyjaciel- 
htaJ arty l^ ry i ze w szystkich kalibrów . Tu- 
4  F rancuzi w ciągu całego dn ia  atakow ali 
* •  przerw y nasze pozycye. Z a każdym  ra-
•  odrzucono ich p rzy  n ad er w ielkich stra- 
Mfc. Na południe u stóp  B e l a s i c a  P l a -
i n a  brPalir-n angielski usiłow ał podsunąć 

ię ku  miejscowości D o l n i  P  o r  c  i ,  jedna- 
i *  rozpęd tono go ogniem.

warów! przez g ran ice  obszaru cłow egd obu 
państw  m onarchii i  przyw ozu do obszarów 
zarządu  w ojskow ego austro-w ęgierekiego. 
Im port dozw olony je s t ty lk o  z a  epecyalnem  
pozwoleniem. Zarządzenie to  m a n a  celu o- 
graniczenie dalsze w y p ła t za  granicę. '

Wiadomości telegraficzne.
Telegramy »Gfosu Narodu* z dnia 17.'mar ca 1917.

CESARZ 
W URZĘDZIE ŻYWNOŚCIOWYM.

W iedeń. B. Kor. Cesarz przybył przedpo­
łudniem  do  urzędu żyw nościow ego i zw ie­
dził w szystk ie oddziały.

W iedeń. (Tel. wł.) Cesara odw iedzając 
w czoraj U rząd żyw nościow y inform ow ał się 
u d ra  R aczyńskiego o sto sunkach  galicy j­
skich.

AUDYENCYE.i
Wiedeń. (B. kor.) Cesarz p rzy jął dziś na  

posłuchaniach m in istra  robó t publicznych 
bar. T  r  n  k  ę, przew odniczącego w spólnego 
w ydziału  żyw nościow ego jen era ł - m ajora  
L a n d w e h r a ,  jenerał-pu łkow nika barona 
P f l a n z e r - B a l t i n a  ł porucznika hr. 
S i  e m !  e ń s k i e g o - L e  w i e k i  e g  o, ja r  
ko też p rezyden ta  m inistrów  h r . C l a m M . a r -  
t i n i c a .

Ferment we Włoszech.
Lugano. „Secolo“ pisze w zw iązku z w y­

padkam i w  parlam encie: Zw olennicy G i o  
1 i 11 i e g  o podjęli znow u ta jn ą  robotę , aby 
przeszkodzić póżyczce w ojennej. R ząd  nie 
m a siły  w ystąp ić  przeciw  te j ta jn e j robocie 
i usposobić ludność przychylnie d la  poży­
czki. R ząd  —  zdaje się —  tra c i z dn ia  na 
dzień m ożność opanow ania sytuacyi.

W  sferach w atykańsk ich  u trzym ują, że w 
połowie kw ietn ia  pow stanie w ielki wewnę­
trzn y  zam ęt, zagrażający  bezpieczeństw u 
państw a, a  k tó ry  zarazem  przyspieszy bieg 
w ypadków  św iatow ego znaczenia.

P ó l miliona ton w lutym.
Chrystyania. (B. kor.) J a k  donoszą dzien­

n ik i, angielski m in ister m arynark i ośw iad­
czył, że niem ieckie łodzie podw odne zato­
p iły  w sam ym  m iesiącu lu tów  p ó ł  m i 1 i o- 
n a  t o n .  N aw et gdyby  Niem cy sw ego dzie- 
n a  t o n .  N aw et whw ly IgA O oę? h W DW  
ła zniszczen ia  nie mogli dalej prow adzić w 
te jsam ej m ierze, to  i ta k  dalsze o g r a n i ­
c z e n i a  w d o w o z i e  będą potrzebne. J e ­
go sąd  o sy tuacy i w cale nie je s t pesym isty­
czny, ale chce on ludow i pow iedzieć praw dę, 
ab y  lud  m ógł sam  sobie stw orzyć w łasny 
pogląd.

Konferencya gospodarcza.
(Telefonem od naszego koreep. z Wiednia).

W iedeń. (Tel. wł.) W  poniedziałkow ej mię- 
dzym inistaryalnej konferencyi u hr. Clam 
M artinica, pośw ięconej w yłącznie sprawom  
gospodarczym , w ezm ą udzia ł prezes K oła 
polskiego d r  B iliński, posłow ie A braham o- 
wicz, S tarow ieyski, D ługosz, L asocki, Gross, 
Leo, Ldw enstein, Stesłow icz, D aszyński, 
D iam and, G łąbiński oraz h r. Zdzisław  T ar­
now ski.

Zakaz wszelkiego importu do Austryi.
W iedeń. B. K or. „Dziennik, ustaw  pań- 

stw ow ych11 ogłasza rozporządzenie m iniste- 
ryalne, zabran iające im portu w szystk ich  to ­

K R O N I K A .
Kraków, dnia 17. marca 1917.

Dawno nie mieliśmy tyle sensacyi co w osta­
tnich dniach choć podawane w mikroskopijnych 
porcyach wystarczały zupełnie do przerwania 
monotonnych dni młócenia tych samych do- 
pesz o zamiarach Wilsona, lub nieprzyjaznych 
krokach Chin, dopełniających kółko nieprzyja­
ciół. — Car abdykowałl wołali kolporterzy, a 
stosy dodatków nadzwyczajnych nikły w oka 
mgnieniu rozrywane przez zaciekawiony tłum 
uliczny. Jako  jedyny wniosek z wybuchu re- 
wolucyi i abdykacji cara wysnuwano konieo 
wojny, to  czego sobie ogół życzy. Z radości za­
pomniano o kłopotach węglowo-ziemniaczano- 
kaw owych, aktualnych obecnie niemniej od ab­
dykacji cara.

W kawiarniach przetrawiano wszelkie szcze­
góły tych samych depesz przeczytanych w dzie­
siątkach pism, roiło się od proroctw różnego ro­
dzaju wypowiadanych z patosem i powoływa­
niem się na spełnione już przepowiednie. Strate­
gowie końćzyli wojnę wieszcząc sukcesy lodzi 
podwodnych, pacyfiści widzieli zarzewie rewo- 
lucyi ogarniające całą Rosyę. Wznieconych poża­
rów nie opanują Rodzianko i jego towara., któ­
rzy chcą przetworzyć Rosyę w nowoczesne pań­
stwo, powstające na gruzach dawnych niepra­
wości, w pożodze i  stumienlach kiwi topiące 
zaborcze myśli carów i  ofiarowanym sąsiadom 
pokojem kładące kres obecnej wojnie. Aprowi- 
zatorzy widzą kres wojny w głodzie i niedostat­
kach jakie trawią Rosyę, pobudzając ją  do re- 
wolucyi. W ykorzystano głód i nędzę ludu do 
celów politycznych — powiadają — lecz nie 
będąc w stanie nasycić zawiedzionego tłumu, 
ulegną pod jogo na.porem zasilonym zrewolto- 
wanemi wojskami. Tikiem  i kombinacyami ba­
wiono się aż do zamknięcia bram...

Na ulicach ślizgawica, przechodnie łamią rę­
ce i karki na zmarzniętych wybojach chodni­
ków, a ciemności egipskie panujące wieczorami 
ułatwiają karkołomne wypadki i rozbijanie 
głów o żelazne słupy latam . Panie nasze mniej 
podatne do zagłębiania się w tajniki rewolueyj- 
no-abdykacyjne, oczekują z utęsknieniem mę­
żów i synów. Pierwszym pytaniem jest: „Czy 
upewniłeś się, że węgiel oarzymamy w przyobie­
canym terminie11?. Po niem padają inne podo­
bne pytania, które słysząc nie dziwisz się zu­
pełnie coraz to liczniejszym zastępom a pro w i za­
tor ów w klubach i kawiarniach, tworzących 
przewagę nad strategami, których szeregi to­
pnieją, a nawet pacyfistami, bo przepowiednie 
ich nie ziszczają się w , prolongowanych ciągle 
przez nich terminach. Przyznać musimy słu­
szność aprowizatorom, bo braki wynikające 
przetrwają wojnę i rewolucyę rosyjską i nie 
znikną nawet z chwilą zawarcia pokoju.

Z miasta.
REDUKCYA MĄKI I CHLEBA. Na podsta­

wie reskryptu namiestnictwa z dnia 16 marca 
br. magistrat zarządza: Począwszy od dnia 18 
marca b, r. osoby uprawnione do poboru mąki 
za kartam i dla kontroli spożycia i legitymacya- 
mi pobierać będą aż do odmiennego zarządze­
nia połowę przysługującej im dotychczasowej 
racyi t. j. najwyżej 1/« kg. tygodniowo na je­
dną osobę czyli 25 gramów na każdy dolny od­
cinek mączny karty  kontrolnej. Osoby upra- 
wniono do poboru wyłącznie cbleba (stołujący 
się w restauracjach, kuchniach obywatelskich 
i t. p.) które zostały opatrzone zielonemi legity- 
macyami chlebowemi lub pobierają odpowiednie 
przcstęplowane karty  dla kontroli spożycia 
elileba otrzymywać będą od dnia 18 b. m. na 
jedną kartę kontrolną w obresio dwutygodnio­
wym •/• części dotychczasowej racyi chleba tj.

najwyżej 3220 gr, czyli w pierwszych dwu 
dniach poboru wyznaczonych w legitymacyi 
najwyżej po 560 gr. za ściągnięciem 7 odcinków 
karty. Ze względu na to tym ostatnim osobom 
będą wydawane odpowiednie zmniejszone karty  
kontrolne t. j. obejmujące tylko 40 odcinków.

Związki spożywcze i  Zakłady bezpośrednio 
zaopatrywane w mąjkę prze* Filię Wojennego 
Zakładu obrotu zbożem są również obowiązane 
wydawać mąkę i chleb swoim członkom wzglę­
dnie funkeyonaryuszom w o z n a c z o n y c h  
w y l e j  i l o ś c i a c h .

Powyższe ograniczenie poboru mąki i chleba 
me odnosi się do osób ciężko pracujących, ro­
botników zajętych w przedsiębiorstwach pracu­
jących dla zarządu wojskowego i  czynnych 
funkeyonaryuszy kolejowych ora* chorych w 
szpitalach i  sanatoryach. Wymienione osoby 
względnie ich pracodawcy * wyjątkiem robo­
tników zatrudnionych w przedsiębiorstwach 

czynnych dla zarządu wojskowego, które wy­
piekają chleb v e  własnych piekarniach, mają 
zgłosić się z legitym acjam i mączneml i wyda- 
nemi im na nowy okres dodatkowemi kartami 
chlebowemi we właściwych Biurach okręgowych 
dla rozdawnictwa kart chlebowych w celu odpo­
wiedniego Ich potwierdzenia.

K arty wyłącznie chlebowe t . j. obejmujące 
56 odcinków oraz karty  dodatkowe t. j. połówki 
kart z 28 odcinkami n i e  o p a t r z o n e  k l a u ­
z u l ą  p o b o r u  p e ł n e j  r a c y i  c h l e b a  s ą  
n i e w a ż n e .

PODNIESIENIE CEN MIĘSA, WĘDLIN I 
TŁUSZCZÓW. Miejska komisya aprowizaeyjna 
na odbytem wczoraj posiedzeniu, pod przewód, 
wicepr. J . K. Fedorowicza uchwaliła podwyż­
szyć ceny mięsa, tłuszczów i wyrobów masar 
skich. Podniesiono ceny: a) mięsa wołowego I. 
jakości: z części tylnych z dokładką z 7.20 na
7.60 kor., części tylnych bez dokładki z 8.00 na 
8.72 kor., z części przednich z 5.60 na 5.92 kor.

Mięsa wolowego II jakości: z części tylnych 
z dokładką z 5.28 na 5.60 kor., z części tylnych 
bez dokładki z 6.00 na 6.48 kor., z części prze­
dnich z 4.68 na 4.90 kor.

Mięsa wieprzowego dycha, kotletów z 7.56 
na 8.48 kor., łopatki, mostku, boczku z 6.80 na
7.60 kor.

Tłuszczów wieprzowych:, smalcu z 9.60 na 
10.80 kor., biciu, sadja z 8.80 na 9. 60 kor., sło­
niny z 9.90 na 10 kor.

Wyrobów masarskich: szynki wędzonej z 8 
na 9 kor., szynki gotowanej z 12 na 13.48 kor., 
kiełbasy surowej z 7 na 7.84 Lor., kiełbasy sie­
kanej wędzonej z 7-40 na 8.28 kor., wędzonki 
surowej z  7.60 na 8.48 kor., wędzonki gotowa­
nej z 8 na 8.90 kor., salcesonu zwykłego 6.80 na
7.60 kor. Nowa taryfa zacznie obowiązywać 
z dniom jutrzejszym.

O PRACĘ DLA INWALIDÓW WOJENNYCH 
W Miejskim Urzędzie opieki socyalnej w Krako­
wie zgłasza się coraz więcej inwalidów wojen­
nych prosząc o wyjednanie dla nich odpowie­
dniej pracy. Niestety poza więksremi Instytu- 
cyami publiczncmi i  Związkami przemysłowymi 
dotychczas dość rzadko zgłaszane są w Urzędzie 
wolne zajęcia dla inwalidów wojennych jakkol­
wiek niewątpliwie nie jedno z nich nadawało­
by się przedewszystldem dla łudzi, którzy do­
znawszy wskutek służby wojskowej uszkodzeń 
cielesnych dawnemu zawodowi już poświęcać 
się nie mogą.

Urząn tą  drogą zwraca się do wszystkich pp. 
właścicieli dóbr, realności, zakładów przemysło­
wych i handlowych z gorącą prośbą, aby w 
w pierwszorzędnym Interesie społeczeństwa i 
naTodu wszystkie wolne posady portyerów, do­
zorców i t. d. raczyli ustnie lub pisemnie zgła­
szać w biurze Urzędu w Krakowie, przy pl. 
W. W Świętych 1. 1, EL p., skąd bezwłocznie 
odpowiedni kandydaci bezinteresownie wyzna­
czeni zostaną.

ŻYWIENIE DZIATWY SZKOLNEJ. Towa­
rzystwo opieki nad młodzieżą szkolną w K; .-Ło­
wią żywi obec.nie dziennie 3500 dzieci uczę­
szczających do miejskich szkół ludowych. Ży­
wienie rozpoczęło się w dniu 12 grudnia 1916 
i obejmuje coraz większą liczbę dzieci.

CYKL BEETHOVENA. W niedzielę dnia 13 
b. m. o godzinie 0-oi popoł. odbędzie się w 
Sokola pierwszy wieczór z cyklu Beothovena. 
Przyniesie on rzadką w naszych stosunkach 
produkcję kameralną w wielkim stylu. Pro­
gram obejmuje dwa tria, wśród nich uajwięk-ze 
i nnjzna.koiuit.szo z Beethovenowskirh B-dur, 
op. 97, oraz trio Es-dur, op. 70, Nr. 2. Przegra­
dza sonata skrzypcowa - C-rnoll, obok Kreutze- 
rowskiej druga najświetniejsza. Wykonawca­

mi są: znakomity skrzypek wiedeński, prof. 
Fryderyk Rotschild, niemniej znany wiolonczeli­
sta kwartetu Fitznera prof. A. W alter, wreszcie 
bawiący obecnie w Krakowie świetny pianista 
prof. Seweryn Eisenherger. Trio to w tym skła­
dzie koncertuje od szeregu la t i ma pozą sobą 
szereg ogromnych sukcesów. Reszta biletów w 
księgarni F. Eberta.

Drugi wieczór Beethovenow3ki w dniu 25 bm. 
wypełni Egon Petri, występujący w tym sezo­
nie po raz ostatni. O rosnącej ciągie popularno­
ści wń i kiego artysty świadczy najlepiej fakt, 
że pomimo iż dotąd koncert oficjalnie niebył 
ogłoszony, zamówienia na bilety pokrywają do­
tąd blisko potowe sali.

SŁUŻBA ZDROWIA W POWSTANIU Z R. 
1831. będzie przedmiotem wykładu profesora 
Tokarza w Towarzystwie lekarskiem, przy ul. 
Radzi willo wskiej 1. 4, w dniu 21 marca b. r.

Znakomity historyk przedstawi tę  zajmującą 
stronę wojny naszej o niepodległość na  podsta* 
wie swych badań źródłowych, opartych na  m«w 
teryałach dotąd nieznanych. Na w ykład mają 
wstęp goście za zgłoszeniem się przed po sied z i 
niem do prezesa Towarzystwa.

ZJAZD POLSKICH STOW. KOBIECYCH 
katolickich odbędzie się 18 I 19 m arca w 
Saskiej (resursa urzędnicza ul. św. Jana) a niaf 
w  sali Rady powiatowej.

WYMIANA OKUĆ PRZY DRZWIACH. Ma* 
gistrat komunikuje: C. k. ministerstwo obrony 
krajowej zarządziło, że roboty przy wymianie 
okuć przy drzwiach oddane będą przedsiębior* 
eom w  drodze publicznej rozprawy ofertowej.

Potrzebne do wnoszenia o udzielelnie robót 
*ałączniki i formularze można otrzymać w mi­
nisterstwie robót publicznych w Wiedniu, 9 Por- 
zellangasse 33 a  (Lichtensteinstrasse 46 a) TTT, 
p„ drzwi 276. do dnia 27 marca 1917 w dnie 
powszednie między godz. 10 a 1.

Podania, ostemplowane po myśli obowiązu­
jących przepisów należytościowych i podpisane 
w sposób firmie właściwy, mają być wniesione 
najpóżnięj do środy 28 b. m., godziny 12 w po­
łudnie w opieczętowanych kopertach, oznaczo­
nych^ napisem „Oferta na wymianę okuć przy 
drzwiach*1 do protokółu podawczego wspomnia­
nego c, k. ministerstwa w Wiedniu lub jako 
przesyłka polecona nadana przez oferenta a* 
jego koszt, najpóźniej na dwa dni przed upły­
wem powyższego terminu.
( Otwarcie ofert odbędzie się we czwartek 
29 b. m. o godz. 10 przed południem w mini, 
sterstwie robót publicznych przy dopuszczeniu 
oferentów, a przyznanie robót nastąpi w dniu 
16 kwietnia o. r.

Bliższych informacyj udziela wydział V. 
magistratu (pokój 1. 19).

Z P o lsk i i ze świata.
WARTOŚĆ BUDYNKÓW W KRÓLESTWIE.

W „Kur. warsz.“ czytamy: W artość szaounko 
wa wszystkich budowli w kraju (z wyłączenie- 
niem Warszawy) wynosiła w dn. 1 stycznia 
1914 r. 1,000.178.000 rb., przytera budowli liczo­
no 3,600.000 z 1,200.000 nieruchomości Urzę. 
dowego oszacowania budowli dokonywuje in- 
stytucya ubezpieczeń wzajemnych na mocy o- 
prasowanych jeszcze w r. 1900 norm taksacyj­
nych. _ Ponieważ ustalenie wartości budowli 
przez insty tucję ubezpieczeń wzajemnych poza 
celem bezpośrednim ubezpieczenia ma duże zna­
czenie w ustroju gospodarczym kraju z powo- 
du, że szacunek urzędowy służy za podstawę 
do innych postępowań natury cywilnej (obcią­
żenie nieruchomości długami, działy familijne, 
kupno-sprzedaż), przeto Dowy zai-ząd ubezpie­
czeń wzajemnych postanowił dokonać rewizyi 
tych norm szacunkowych. Powołaną w tym ce­
lu komisy ę zarządu, pod przewodnictwem 
członka Rady nadzorczej, prof. J . Dziekońskio 
go, uzupełniano prze* zaproszenie delegatów 
innych instytwcyj ogólno krajowych. Komisya 
Jul rozpoczęła prace przygotowawcze, które po­
trwają kilka tygodni, poczem ukaże się dla ca- 
lego kraju w nowem opracowaniu ogólny cen­
nik taksacyjny z zastrzeżeniem możliwych i po- 
żądanych odchyleń dla powiatów poszczegól­
nych.

WIECZÓR AUTORÓW LEGIONOWYCH.
We środę odbył się w Warszawie w sali Tow. 
hygienicznego wieczór, podczas którego trzech 
autorów legionowych: por. U pułku ułanów Sł- 
Rostwerowski, podpor. Józef Mączka i por. B. 
Merwin odczytali swoje ątwory. „Kur. warsz.** 
podnosi szczególnie zalety utworów Rostworo- 
wskicęo i Mączki.

MIANOWANIA NAUCZYCIELI. Urzędowa 
..bazera Lwowska** ogłosiła w numerze 59 z dn. 
LI marca b. r. nominacyę około 200 nauczycieli 
ludowych bez oznaczenia nuojsca służbowego.

POWRÓT WYSIEDLONYCH DO GALICYL 
Wychodząca w Moskwie „Gazeta Polska** w 
nsimorze * dnia 27 lutego donosi: Podczas cofa­
nia się n osyan w r. 1915 zostało z powiatów po­
granicznych wielu mieszkańców Galicyi wysie­
dlonych do centralnych gubernii Rosyi. Szcze- 

( gólnie wielu administracyjnie zesłanych skupiło 
j się w gub. kazańskiej, zwłaszcza w powiecie ja- 

dryńskim. Teraz, wskutek zarządzenia władz 
! vv oj: ,k owy co, wygnańcy są odsyłani z powrotem 
i do dawnych miejsc zamieszkania, do powiatów, 
j leżący eh około 2 mile od linii bojowej. Przy 
i wysyłce Galicyan nie brak też momentów zaba-1 
I wnych. Jakiś urzędnik w Jadrvniu, nieznający 
;s!ę_na geografii, wydał t. zw. „proehodnoje swL 
. dilielstwo** do... Kałusza, znajdującego się w 
. niozajętej przez Rosyę części G alicyi 
j Z TEATRÓW POLSKICH W ROSYI. W Pe­
tersbu rgu  gra zpowodzeniera tea tr polski pod 
dyrekcją  Bolosławskiego. Na repertuarze stale 

{u(rzymuj<» snę „Betleem Polskie** Rydla i „O- 
gniorn i mieczem** w przeróbce Poboga. W Mo- 

jskwie wystawiono misteryum Mieczysława Li- 
j Mianowskiego p. t. „Bóg się rodzi**. Wychodzą­
c e  w Moskwie „Echo Polskie*1 donosi, że mi­
steryum to posiada pierwszorzędne wartości li­
terackie, a w idei i treści idzie śladami „Dzia- 
dów‘* i „Wesela**. Sztukę wystawiono bardzo 
oryginalnie w -stylu prymitywów teatralnych 

i bez kurtyny. „Sen gwiazdkowy** Limanowskie- 
i go doznał wyjątkowego powodzenia.

ZGON LABORIEGO. Przed kilku dniami 
: zmarł w .Paryżu głośny swego czasu obrońca 
j Droyfusa, adwokat Labori.

P R A K T Y C Z N E  
TOWARY  

NA SEZON
WIOSENNY

KUFRY, WALIZY, TORBY, NESESERY,
TOREBKI damskie 0  PORTMONETKI <§> PORTFELE & PAPIEFOSNICE, 
TOFEY na akta <ę KASETKI z przyborami do razrcpci <? „MANICURE", 
KRAWATY <? RĘKAWICZKI POŃCZOCHY SKARPETKI $  PARASOLE.
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fe, Tbtnasze.wsld, Zakopane . . 
Stanisław Witkowski, Wielka Wie* 
fcaraąd dóbr Lipinki ■ s i *
Ł StoklasBa, Rożniatów . * >
M. Dąbrowska, Sieniawa , i •

f Staszewska, Sambor . • ■ 
j. Wład. Makowiec-, Sambor , 
a. L. Prochownik, Wadowice 

&  V1 guiiny, Kniaziohika . » 
Ł ę k a  Dydyński, Słupia . < *
*Ł Gwożdzińska, Łopatniki , ,
X  Haiabek, Wadowice . * s 
■Rad. Czerwiński, Lwów . . , 
frrof Dr. Dąbkowski, Lwów i , 

Wład. Rychlik, Radocza i 
Ł  Brunicki. Lwów . . . . .
L Liberak, Nowy Targ . -. .
Ł». Winc. Osik owski, Wielowieś 
Ewząd szkoły Jawornik . . ,
U, Wojciechowska, Myślenice ,
L. Hetper, Muszyna . . . . .
M Tbetscnlowa, Jaszczurowa . 
Iwierzelmość gminna Korzeniów 
|L Garlicki, Złoczów . . . . .  
t .  Gay. Złoczów . . . . .  
t  Palarczyk. Łętownia i * .
H. Witkowska, ŁęUwnia . . .
Ki, Smoezeński, Królik . . ■
K u Stopa, Czudec . . . . .
L. Al orno weki. Czudeo . . »
M , J. Rychlik, Sucha . . . .
F-, Kaszciewska, Zakopane . ■ 
hi. Cmielakówna, Zakopane •
4 .  Budrewicz, Zakopane . . .
Kr J. Winkowski. Zakopane ,
K . J- Orzeł, Zakopane . » , 
Ewienchność gminna Ujazd , » 
‘łteksówna. WojniM . . . .  
łU *  l. Zieją Wojnicz . . . .
■. Krysakowski, Strzyżów . .
M Zielińska i M. Jakubkówna .
P. Pospischilówna, Ptrzałkowice 
X  Misiągiewiez, Sambor . . .
M. Szansofowju Sambor . . .

, M. Kabarowski, Sambor . . •
■ban. Karpinal, Pakoszówka . .
■ i Niziński, Ouzikówka . . .
A. Nowak, Sanok . . . . .
W. Stawisrski. Krosno . . .
Phrd. Guszkowski, O&troieo . .
A  Bajekówna, Doroszów wielki 
P . Konasiński, Lwów . . . .
P. Eberhardt. L w ów ...................
A Dąbrowska, Lwów . . » ,
M Dąbiowska. Lwów . . . .  
Władysław Nowotarski, Żjwieo

Stan. Mizia, Żywiec . . 
■rząd parafialuy w Doniostawie 
■rząd parafialny w Raciborowicach 
P. J Rosner, Lwów . . . .
Ł Łopatyński. Lwów . . .
P  Neuman, Ruda Różaniecka 
Pa. Józef Mroczek w Łękach Górnyi
I .  Kulpa, Nawojowa . . . .
M. Miktasiewicz, Żółkiew . ,
K u Antoni Odzionek, Rajorot .
P. Miłok Grudna Górna . . .
P . Droździk, Króiówka . . .

Eorodyńska, Zbydniów . . 
sad parafian y Zabierzów . . 
ono naner^ Poręba Wielka . 
ad. bartoszyńaki, Przemyśl ,

B. Prtdon. Wielopole . . . .
U  Ceeehowicz, Leżajsk . . .
W. Kubin. Nawojowa Góra .  . 
t .  Morbiteetówna, Czerna . . .
Kr. J  Kwiatkiewicz, Sromowce 
I* Bacasiowa, Kiaków . . . 
Władysław Hreczkowski, Stryj .
Dr A. Kwaśnicki, Kraków . .
JL Reewuska, Kraków . . . .  
Prot D Żelsk, Przemyśl . ,
J . Szczepański, Brzostek . ,
R. Jaatrzehski, Łętowice . . .
K i. J. Bródka, Bestwina . . .
Dr Z Piotrowski, Kraków . .

^drzej Gąsio.owsku Krików .
. Tomaszem eki, Kraków . .

X  Link, K ra k ó w ........................
L. Adamowa Kraków . . . .
L  du Y.iU, Kraków . . . .
f. Tars a. Kraków . . « . .
■r. ł.astowiecki, Sietesz . . .
<* Kuźniarsfca, Kamień . . . 
Bowarzystwo św. Wincentego a

lo, Jo rdanów ........................ .
T. Wojakiewicz, Skomelna Czarna 
I .  Deisenberg, Jodłowa , . . 
Wlad. Bisrhofowa. Stryj . . .
M. Ruszkiewicz. Świątniki Górn
Dr B. Rares. S k o le ...................
Ra. J. Paszkiewicz, Czukwa . 
Władysław Traunfellner, Sambor 
Ka. Józef Stnchyrak, Sambor .
Ł*. A Watulewicz, Sambor . .
Ł i Bikowski, Sambor . . . .
Dr Aleksander Rogalski, Sambor 
IV>r łi. Chmielowski, Sambor . 
•m s. Głogowski, Sambor . . . 
f. Głusekiewicz, Sądowa Wisznia 
t ,  Głuszkiewicz, Sądowa Wisznia 

parafialny. Wietrzno .
K Huta. Grybów . . . .
J a  J. Ramocki, Głogów . . 
wlad. Mika, Smerekowieo ,
B. Niwiecka, Zawadzie « .

t Nycz, Kraków . . . . '
. Stan. Tomik, Kraków . .

Pr. S t  Góra, Kraków . . .
Cteąd parafialny w Pniowie .
Irząd parafialny, Szc.zerzec . 
l e n  went 00. Cystersów, Szczerzeo 
B. K » icwicz, Nowy Sącz . ,
Ł br. Brunicki, Podhorce . ,
I. Dąbrowska, Nowy Sącz ,
E* Opoka, Nowy Sącz . .
Ł  Wysocki, Gorzków . . . .  
L Borowczykowie w Nowym Sączu 
Ifczżfca dworska w Uniszowej 
L Borytowsi-y, Uniszńw . . .

t drai i J.v.'., Korytowscy, Unisz 
Adwentowa, Ryglice . . .

B. Arendt, Gorlice . . . . .
Pas Wajda, Ropa . . . . .
Ka M, Sitarz, Irzebinia . . . 
ip is k o  n.v?z. w Trzebini . .

EWad. BenihjLT.lt, Trzebinia . . 
:<>wie, Gumniska . . . .

J. Drcsner, Tarnów . . .
. Garlicka, Lwów . . . .

Itojowska, Lwów ...................
I. Schnajder, Jarosław . . .
«. Turcsański, Jarosław . . .
^ * eA,  ......................................
Ks. Bapieżyna, Kraków . . .

feudwikowa Straszewska, Kraków
. Kraków . . . . . .
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Józefa Kordecka, Kraków: y . 
Józefa Szubert, Kraków . . , 
Adolf Szubert, Kraków . . . 
Zofia Żeleńska, Kraków „ < . 
Jadziuchna Łobodziecka, Kraków 
Katarzyna Józefczykowa, Kraków 
Adam Wandasiewicz ubranie męsk 
N. N. . . . . . . . . .
Franciszek Wojciechowski 
Władysław Łosiński , r > »
N. N. . . . . . . . . .

T. . . ». , . ą | .
Antonina Sikorska . . * . 
Pochnarski Tadeusz . . . .  
Józefowie Kwiatkowscy z Białej 
Kazimierzowie Niesiołowscy 
Ł M.
Maiya Czeslawska . . . .
Spytkom ska 
BL M. Strażyńskie 
Zofia Dobrzyniecka 
Firma Lubański 
Zarańscy . . „
Dziewulaid .  . .
Floren tyria Nowicka 
IŁ K. . . . .
Zofia Hendlowa .
A. Z. . . . .
Pp, Lisowscy
N, N. • « » . « * . . .
F r. O.
Stanisława Sokołowska . , , 
Zygmuntowa Michałowska . . 
Marya i Zofia Kożmianówne , 
N. N. • . . . . . . . .  .
Min asowi cz . i  ̂ . i
Wanca Pollerowa , , , . ,
Józefa Zielińska . . > . •
M. Tomaszewska . . . a »
Mai ya PodJewska . . . . .
rłelena Milerowicz . i . • 
N. N. . . . . . . . . .
Jadwiga Lehrfreundowa . , 
Zofia Milerowicz . . . , .
Franciszka S. . . . . . .
Marya Turska . . . . . .
3 emerytki . . . . . . .
Stefan Mroczkowski . . . .
Anna Sydo ............................
Franciszka Dąbrowska i Milan . 
N. N. . . . . . . . . .
Franciszek Żelewski . . . .
Kamińska . . . . . . .
Ksietna Sapiezyna . . . .
Sieczkowski .......................  .
Wojciech Głuszyński . . . 
Konstaacya Wojciechowska . 
Marya Rozwadowska . . . »
Zofia H offm anow a...................
N. N...............................................
Ks. Maryan Olszewski . . . .  
Henryka Drewko . . . . .  
Teofilowie Warchałowscy . . . 
N N 

W.
N. N
Helena Halecka 
R. R.
Floiyan Malinowski 
Kazimierz Komorowski 
Władzio i Kazio Zagórscy 
Julia Grynfeld 
Zofia Schwarz 
Szkoła IH. Wydziałowa
H. G.
N. N.
Si w ińska . . . . . . ...
Halina Scbwarzenberg-Csemy
Ludwika Buda ................... ....
3. P. , . . . . . . *  i ,
Józef i Rozalia Kumikowie . . 
Hr. Stanisław Tarnowski . . , 
L  Y. . . . . . . . . .
Marysia Michałowska dla dzieci 
A. Pazdrowscy . . . . . .
J■ K. . . . i .  . . . .
J. Suchorzewska . . . . .
Prot. Zakrzewska . . . . .
Wojciechowie Kulowie . . .
Marya Bukowska ...................
Wanda Komedzińska, Zakopane
Irena Chmurzyńa ..................
M. B. jako dług nieprzyjęty prze 
Krokowska . . . . . . . .
Kamiia Kriegseiser . . . . .
Marya K w itow na.......................
Drukarnia Związkowa, Kraków 
Doktorowa Żuławska , . . 
Kazimierz Krzyżanowski . . 
J* K,
i— K. . . . . . . . . .
Szwedowa ............................
Klasa IH A gimnaz. III fcobiesk

w K rakow ie .......................  .
Bronisława Janik ...................
Gorgoniówna z siostrzyczką . .
I.udwiński ............................
Jan Mroczek ........................
Szkoła wydziałowa męska . . 
Pawlikowscy . . . . . .
Ryehłowska Stanisława . . .
W. K...............................................
Władysława Klaudówna . . 
A, Gradzińska, Kamionka wielka 
Z. Fiabiańska, Jaworzno . . . 
Ka. J. Mika, Brzeźnica . . . .
J. Wyrobek, D ębica...................
Urząd parafialny, Świlcza . . 
St. Długoszowski, Lipnica wielka 
J. Dobrzańska, Lwów . . . .  
K. Huppentbal, Lwów . . . .  
Kunachowiczowie, Kraków • 
C. Smiechowski, Kraków t. . 
Ks. A. Rapacz, Piwniczna . . 
Urząd parafialny, Piwniczna . . 
f  tacva kolej. Podgórze—Bonarka 
L. JedUński, Lwów . . . . .  
H. Haszlakiewicz, Lwów , , . 
Dr. E. Mentschel, Lwów > . . 
A. i M. Link, Lwów . . . . .  
Prof. Dr T. Godlewski, Lwów . 
W. Jełowieki, Lwów . . . .  
F. Tlnicki, Lwów . t  . . . . 
J. Babiński, Lwów . . , . . 
M Hobendorff, Lwów . . . .  
Związek naucz. wp. Lwowie .  . 
J. Kossowski, Lwów . . . .  
Ks. J. Feliks, Łąka . . . .  
Obszar dworski w Rabie uiżriej 
Ks. J. Prol<r;p<k, Olszówka
J. Kopystyńska, Ryczów . „ . 
M. hr. Błażowski, Ryczów , , 
A. Pfusakówna, Lisia góra . . 
M. Iłampek, Kraków . . .
KL IIL wydz. B. Wadowice . . 
Ks. S. Janiczak, Wadowice . . 
Ucz, ki. III. wydz. A. Wadowice 
W. Godyniowa, Stara wieś . .
J. Boraczek, L w ó w ...................
L. Doliński i J. Czuk z Nockowe 
J. Cebuia w Łączkach . . . .  
Zarząd dóbr, Moszków . . . .  
Z. Nowak, Bochnia . . . . .  
W. Sroczyński. Bolesław . . . 
Zwierzchność gminy Pawłów . 
K. Sadowska, Kopytówka . . 
T. Łąkowa, Tłuczan dolna . .
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Z. Tulecka, Brzostek ( , , ( . t
łlmina Chorzelów . • , , , > «
M. Wiśniewska, Chrzanów ( , > .
Zarząd folwarku Wołowice , . . >
W. HawTOńsld, Przemyśl , « t i •
Dr. Mazurek, Czernichów , a , 9 t
M. Ofiarska, liziekanowice « * t i
W. Łodzińska, Nakle , t ,- s « <
Zarząd dóbr Łętownia 
L, Kusiówna, Nakle . > . : ■ ,
Ks. J. Motykiewicz, Szynwałd , . >
Ks. Fr. Flaaiński, i ibięź , , , .  i •
J Dąbrowska, Dąbrowa • • • i •
J. Zarzycki, Kraków . . . . , .
A. Zimler, Wiehczka . . . . , <
Ks. W. Kamusiński, Trzebinia . . ,
K. Piliński, Tarnowiec . . . . . .
J. Rudy, Sucha 
J. Mordawski, Szalowa 
Schuppowie, Zakrzów . . . . . .
Urząd gminny w Pewelce * . s .
I . Michalska, Sporysz . « > . < >
W. StawiarskŁ Jedlicze . . . . .
Spółka 09zezędn. i poż., Chłopy . ,
W. Salecka, Korczyna . . . . . .
R  Runge, Droytrowice . . . . .
W. ChwapiL, Miełnów < . . ( « .
J. Chwapil, Mielnów 
J. Czopowska, Kraków, . . , « ,
Dr. T, Marecki, Kraków . . . . .
Prof. U. Paeboński, Kraków . . . 
Kollegium 00. Pijarów, Kraków . .
Ks, Dr. K. Korzonkiewiez, Kraków . 
Skład płócien korczyń., Kraków . . 
Towarzystwo ręk. i przem., Kraków .
T. Gieszczykiewicz, Kraków . . .
H. Wiktorowa, Z a r s z y n ...................
Ks. J. Beigert, Żmigród stary .
J  Gawroński, Żmigród ■■ zebrane z 

dobrowolnych datków in y  wypła­
cie zasiłków w czasie od 2—10 bm.

Wład. Kamieński, B i a ł a ...................
M. Szczerska, Andrychów ,  , ,  . 
Zarząd szKoły, Zagóraik . . . . .
Dr. J. Birkenmayer, Lwów . . . .  
Klasztor św. Hildegardy — składka

kapliczna w B i a ł e j .......................
Klasztor św. Hildegardy Córki Bożej

miłości w B i a ł e j ............................
Dyrekcya sem. naucz. żeń. w Białej
E. Byszewski, B ia ła ............................
K. Hausnerowa, B ie ls k o ...................
M. Jackowski. B i a ł a ........................
W. Bielski, B ia ła .................................
Ks. Forystek, R ozenberk...................
0. k. Urz.ąd podatkowy, Biecz . . .
J. Kruppa, Z a taw ie ......................   .
J. Ryzuer, Brzaua górna . . . . .
Ks. J. Reichel. T am aw ka...................
M. Trojanowska, D u k l a ...................
Z. Braunówna, D u k l a .......................
Iliad. Michalikowie, Dukla . . . .  
Urząd gminny Ulanowico . . . . .
Ks. J. Foryś, Haczów . . i . . .
Ks. J. Grygiel w Radochańcaeh . .
A Plesowicz, Horysławice . . . .  
Urząn par diaJny w Jaćmierzu . . . 
Konwent OO. Bonifratrów, Kraków .
Z wierzchność gminna w Dobrzance . 
Wlad. Skibniewscy w Balicach . . .
M. Studnicka, G rybów .......................
Urząd gminny Stcjowice . . . . .
M. Doorzańaka, Dziekanowice . . .
Z. Jędrkiewicz — Urząd parafialny w

Dobczycach .................................
Aleks. Wiśniewski, Dembowiee . .
J. SuchtówuA, K ro ś n ic a ...................
Spółka oszezędn. i poż, Czernichów K
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Urząd gminny Starebystre . . . . K 
S. Dorota Biendara, Cębica . . . . K 
Ks. J. Czerkiea, Laszki . . . . .  K 
K. Wnękówna, Zembrzyce — od dzie­

ci z II kL K 13.80 od siebie K 3 . K
K. Skalieka, Zcrabrzyco — od dzieci 

z HI kL K 15.40 od siebie K 6 
E. Bychówna. Rudka . . . .
Urząd gminny Tustańowice . .
K. Semonowicz, Kosztowa . .
1. Bialoskórfika, R o k i tn a .......................K
J. Białoskórska, Rokitna . . .
•Jan hr. Mycielski, Wiśniowa 
K. Wilczek. Dymarka . . . .
K. Flatzerówna Hurnie . . .
0. Jlrankiwski, Monastyrzec . .
M Platzerówna, Kurnie . . .
A. hr. Stadnicki. Nawojowa . .
Urząd gminny O krosno . , .
S. Tysowski, Sianki . . . .
J. Jarosz, Kombornia . . . .
A. Buczakówna, Batiatyc.ze . .
Stan. Polaczek, Krzeszowice 
J. Giiyńska, Mokrzyszów . .
Stan. Remin. K o p ce ...................
Dr. A. Milaniak, Krościenko/ . .
A. hr. Wodsicki, Kraków . . .
W. HausuerOide, Kraków . .
E. Wyrobek, Kraków . . . .
;A Waśniowski, Czyżówka . .
K. P.oiińska, JodJówka . . .
A. Rołiński, Jodlówka . . . .
J. Ohwalibogowska, Kraków 
M. Wojtusiik, Kraków . . .
Felzowie, Kraków . . . .
Ks. Fr. Małek, Kołaczyce . .
Włodz. Szulczewski, Kańczuga 
J. Pictrochowicz, Kai w ary n zeb.
A. Fedorowicz, Kraków . .
Urząd parafialny w Gogolowie .
Ks. Fr. Klimkiewicz, Męcina .
Ks. J. Kaczmarczyk, Kraków .
Ł. Fiatiriewicaowio, Przemyśl ,
K. Pietkiewicz, Przemyśl . . .
K, Sobolowa, PrzemySl .  ,  ,
E. Bielawski, Przemyśl . . .
J. Porembalski, Przemyśl . . .
Z. Obertyński, Uujcze . . . .
M. Dadlezówna, Rawa ruska 
A. Herlosa, łYzemyśl . . . .
Dr. L. Tarnawski, Przemyśl . .
N. Herloss, Przemyśl . . . .
Dr. W. Romanowski, Przemyśl .
Ks, Fr. Szlachcic, Czukicw . ,
Ks. Z. Ryehel, Sambor 
Dyrekcya c. k. girmi. główn. Sambor K 
Dr. J. Jabłoński. Sambor . . . .
T. Wilczyński, Sambor . . . .
K. Triucowa, Annówka . . . .
H. Marczak, Dźwimarz 
J. Frankowskm Stryj . . .  . ,
A. Siruon. B a lic e ......................   .
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KOR ES PONDF. NCY A 
ROZDZIELONYCH.

Każdy, kto ma blizkich poza linią 
bojową, może nawiązać z nimi ko- 
respondencyę za p o ś r e d n i c t w e n i  

„Głosu Narodu'6.
Na zasadzie, naszej umowy z Polsitioi Oddziałem 
przy Rosyjskim Czerwonym Krzyża tv Sztokhol­
mie — każdy .list zamieszczony tv „GŁoSlE NA­
RODU* zostaje niezwłocznie przesiany ze Sztok­
holm.. poczta pod wskazanym adresem. W braku 
dokładnego adresu (przy niema domem miejscu 
pobytu), zostaje on za dumne wydrukowany w 4. 
najpoczytniejszych pismach polskich w Rosyi. a 
mianowicie: „Gazecie P o l s k i e j w  „Dzienniku Ki­
jowskim*, „Kuryerze Nowym , „Nowym Ruryerze 
Litewskim i tą drogą dostaje się do rąk adresata
Odpowiedzi i listy z Rośyi zamieszczone w tych 
pismach drukujemy bezpłatnie. Z uwagi na 
doniosłe społeczne znaczenie tego jedynego 
I pewnego dziś środka korsspondcncyi, obliczy­
liśmy ceny możliwie najniższe, a mianowicie :
Plerwszt 24 słów kor. 4. Każde nastąpne 10 słów 
kor. 1, przy powtórzeniu całości nie przekracza­

jącej 50 słów kor. 3, ponad 50 słów kor. 4.
K o r e s p o n d e n c j a "  zamilczamy Jedynie po na­

desłaniu gotówki.
Teodorostwo Janiccy * Ostrowca zawiada­

miają Jana Janickiego, który w czerwcu 1915 
nłku wyjechał w charakterze korepetytora do 
pp. By szewskich do Finlandyi — Wyborg, Li- 
man-Sari, willa Wgo W. Gimbuffa — że u nich 
wszystko po dawnemu, matka nasza żyje, zdro­
wa, lecz zmizerniała bardzo, mieszka w dal­
szym ciągu w Warszawie; z Eugeniuszem, któ­
ry pracuje w cukrowni Garbów, zasilamy ją 
funduszami. Lueia ciągle chora, Zygm unt u nas, 
Uańda trwa' w  stanie m*jzeezeńskim, Domcia 
skurczyła kursy óenroniarskie i  pracuje w no­
wym zawodzie, Frania na pensy]. w  5-ej klasie. 
Zaniepokojeni jesteśmy bardzo brakiem wiado- 
uiości o Tobie i prosimy o nadesłanie takowych 
za pośrednictwem krakowskiego „Głosu Na>- 

rodn“. 1303

Jerzemu Jelowickiemu w Tarnopolu donoszą 
Olga Cetner i Bob Woźniakowski z Krakowa, 
wszyscy zdrowi jesteśmy. Wuj Wacław zdrów, 
przebywa z Lulem jak zawsze we Lwowie. Mi­
nowi e z dziećmi również zdrowi, siedzą w do­
mu. Uszczęśliwieni jesteśmy wiadomościami o 
Szutromińcach, prosimy gorąco o dalsze relacye 
stamtąd, głównie zdrowiem Babińki się tro­
szczymy. Jeżeli możliwe skomunikuj się z Pod- 
tamieniem koło Brodów, czy mój rządca Mo- 
skwiak zostaje na miejscu, donieść mi łaskawie 
tą samą drogą. Bóg z Wami. 1221

Magdalena Augustyamra, zawiadamia J. W. 
Panią Głębocką, Kijów, Lwowska 14, m. 5. Wi- 
sia jest zdrową, koóczj 8 klasę, dalej zajmie 
mę jej losem ks. Madejski, który mieszka w 
Lublinie, Bemadyńska 15. Był £ razy w Kra-

Sztokholm. 
Panią.

1219

Sabina z Dronowiezów Karabinowa, Nowy 
Sącz, Przetakówka, uprasza Julię Karpińską, 
Karołiuę Prosknrnicką, Jana  Tryszczyłę ulica 
Franciszka Jósefa 53, Kołomyja — Galicya o 
wiadomości o sobie tą samą drogą, o księdzu 
Bladowskhn, Czernikowej, Misiu, a  może potrze­
ba pieniędzy. Przebywamy z Mamusią u Niko­
lów, Brpnkowie, Mieczek, Jankowie Gruszkow- 
scy z małym Staszkiem, Czerkawski z Manią 
Kirkinową, wszyscy zdrowi, Tadzio Czernik u- 
czy się dobrze, niecierpliwie oczekujemy na wia­
domości. 1290

Rodzice Mendeżyccy w Warszawie, Nalewki 
83. zawiadamiają Ewę Mendeżycką w Piotro- 
grodzie, Geslerowski Pereułok 27, że wiado­
mość otrzymali. Są zdrowi. Ojciec prosi usilnie 
o rycliły powrót. 1375

R. Kowalski, Warszawa, Świętokrzyska 27. 
prosi o przysłanie wiadomo!; i, Kowalskich Ma- 
ryę, Zofie i Wacława w Zaporożu Kamińskim, 
gub. Jekaterynosławska, ui. Kontrolna 22. Sam 
tdrów, dobrze mu się powodzi. 1379

Anna 3 r« sk a  z Łubit-nicy, gub. Warszawska, 
pow. Pułtuski, prosi o wiadomość o synu Kazi­
mierzu Brzesidm, w gub Mińskiej w Bobrujsku 
n. Berezyną u inżyn. ł  aciaty. Wszyscy w «v. 
dżinie zdrowi. 1380

Józef Panasewicz, W arszawa. Niecała 14, 
Maga ojca. Józefa Far.aseWiez w Batura na Kau­
kazie, o przysłanie pieniędzy. 1370

Józef Plecan, Ofioyant starostwa z Czortko- 
wa powiadamia swoją żonę Albinę Plecan — 
lub swych krewnych — mń-szkających w Czort- 
kowie na Wygnance, lub Kopyczyńcach na 
Kaiinowszczyźnie powiat Flusiatyn, terytorya 
rosyjskie, że jest przy Urzędzie wojskowym, 
przyteni zdrów i prosi o wiadomość od nich 
czy zdrowi lub ewentualnie czy żyją. — Odpo­
wiedź można tą samą drogą przesłać. 1163

Zofia z Olszewskich Kowalska poszukuje mę­
ża Antoniego Kowalskiego, który w roku 1914 
wyjechał ze Strzemieszyc jako maszynista kole­
jowy, do Rosyi i dotąd niemam wiadomości, czy 
żyjąc, gdzie jest? My wszyscy jesteśmy u Matki. 
Ja , Irenka i Antosia zdrowo,jesteśmy, ale w 
ciężkich warunkach niemam z czego żyć J a  i 
dzieci tęsknimy bardzo. 1161

Przeczytawszy ogłoszenie pracowników z ko­
lei Warszawsko-wiedeńskiej dane z Moskwy 13 
grudnia, proszę uprzejmie pp. Stanisława Gru­
dzińskiego i Ignacego Rappa. z Moskwy o po­
danie jakiejkolwiek wiądoćcości o moim mężu 
Tolku Skrzyńskim. —  Dlaczego równocześnie 
■ Panami nie ogłosił się — czy zdrów i gdzie 
przebywa. Z Jurusiem i rodziną bardzo jesteśmy 
■łespokojni i  tęsknimy. Fela Skrzyńska.

Mieczysławostwo Cimoszkowie z Dąbrowy
Górniczej, ókupacyi austryackiej, fabryka Titz- 
nera, zawiadamiają matkę Maryę Markiewiczo- 
wą, Żywotów, Żywotówka gub. Kijowskiej, oraz 
Szwagra Michała Strzałko, rejenta w Piotrogro- 
dzie, Morskaja 36, że Zosia stzskniona, ale do­
brej myśli, wygląda dobrze, Antoś chodzi, Wan- 
deczka siedzi, Mieczysław jest nauczycielem gi- 
mnazyalnym, będzie podczas wojny zajęty nau­
czaniem. Wszyscy jesteśmy zupełnie zdrowi. 
Mieszkanie mamy fabryczne. List sierpniowy 
Wandy, kartkę grudniową Jana, pieniądze w li­
stopadzie i grudniu otrzymaliśmy,- dziękujemy. 
Zaniepokojeni zupełnym brakiem wiadomości o 
zdrowiu Matki, błagamy o takowe listownie i 
przez „Głos Narodu". Józefostwa nie odwiedza­
my, korespondujemy, opiekuję się nadal mie­
szkaniem. Matka Mani i braterstwo z synem 
zdrowi. Pisujemy często do Was, daremnie cze­
kamy odpowiedzi. Życzenia imieninowe przesy­
łamy Mamusi i Wandziuni. Upraszamy „Dzien­
nik iKjowski", pisma Piotrogrodzkie o przedruk 
niniejszego. 1050

Marcinek Rudolf, kadet 22 pułku pospolitego 
ruszenia, 8 kompania, który w  dniu 25 lipca 
1916 r. w bitwie w Połowem, powiat Brody 
miał dostać się do niewoli, nie pisze. Ktokol­
wiek wiedziałby o nim lub miejsce jego pobytu 
raczy donieść rodzinie tą  drogą lub też adre­
sując: Puchałka, Kraków, Szlak 22. 1238

Jan Kępiński prosi Hr. Mieczysława Reya 
w Mikulińcach koło Tarnopola, o małe cboć 
podniesienie emerytury na czas wojny. Prze­
cław jak dawniej kuratorem jest hr. Mikołaj, 
syndykiem Dr Jurkiewicz. P. P. Stachowicz, U. 
Łukasiewiez, Cisowski, Chmura, Kaliński, Cy- 
ranowicz, CzaczKa, W. Żątowski pracują w 
Przeeławiu. Odpowiedź jeżeli można to  tą samą 
drogą. Polskie pisma w Rosyi upraszam o prze­
druk. 1284

Karolina żmigrodzka^ Warszawa, Prosta 18. 
zawiadamia Stanisława Szmigrodzkiego, maszy­
nistę kolei wrsz. wiej. w Twerze, depot kolei 
Mikołajewskiej, że u raz  z dziećmi zdrowa. 0- 
trzymała 400 marek. Pożyczyć nie może.

1877

Inżynier Kazimierz Kosenimch w Kijowie w 
biurze p. Wertiicim.t, uł. F unduklejewska 32 
Ciotki i cała rodzL.a zapytuje o wa^zc zdrowie, 
pozdrawiają seidecmie — czy brat Aureli z 
Wami,* u nas wszyscy zdrowi. Fela wyszła zaniąż 
za malarza Sz-zygiińskicgo. 1381

Kazimierz Przy bysławski, Przemyśl, Spadzi­
sta 8, prosi Włodzimierza Cieńskiego w Uwiste 
u. Husiatyn o listowne informacje przez komi­
tet polski, SztokLolm, Wallingaton 28, o Was 
wszystkich, o Żabińeaeh, Oknie. Piosi o wia- 
odmość o Swoim majątku o Wozitowie i Poto­
ku. Prosimy „Dziennik Kijowski" o przedruko­
wanie. -  1278

Waeław pziaczkowski, Warszawa, Zakłady 
Gazowe, i Helena Dziaczkowska, Ostrowiec, za- 
pytują państwa Zdzisławostwa Januszewskich, 
Kijów, Luferńńska 11, o zdrowie Stasia, jak z 
nóżką i czy się uczy. Proszą „Dziennik Kijow­
ski" o przedruk niniejszego. 1277

Natalia Strummer zawiadamia ks. kanonika 
Stanisława Przyrembla w Carskim Siole, że 
mieszka w Ujeździe pod Opatowem. Józio w 
Warszawie w biurze. Terenia w Łomży, Teosio- 
wie i ciotka w Ostrowcu. Gdzie są Władziowie, 
Bronia, Michał, Janka, Jadwiga z Anią? Proszę
0 wiadomość tą  samą drogą. 1283

Wikarska Helena, Zarząd dóbr Szyły, pow. 
Zbaraż, gub. Tarnopol. Helenko! Dotychczas 
nie mam od Ciebie wiadomości. Pisz którąkoi- 
wiekbądź drogą, do Tadzia w Żywcu. Urząd 
podatkowy, bo pragnę otrzymać list ed Ciebie. 
Jestem zdrów, obecnie przebywam kolo Chełma
1 jest mi dobrze. Nie martw się. Z Rodziny są 
wszyscy zdrowi. Serdecznie Cię całuję Twój 
Kazyk. ‘ 1271

Wilhelmowa Orsetti donosi Wladysławostwu 
Gutowskim w Charkowie, Sumaka 104, że ży­
ją w Ujerdzie, względnie zdrowi. Byłam Zwody 
zeszłego law , niespalone. Miejscowe władze go­
spodarują. Podobno Żyein zupełnie spalony. 

Powiedźcie Morawskim. Planta pod opieką są­
siadów odbudowywuie się. Napiszcie jakie wasze 
materraJne położenie. Ujazd. Luty. 1282

Michał Dutkiewicz z Hebdowa, gub. Kir-le- 
ckiej, poszukuje syna Ignacego nrzędnika po­
cztowego w Nowym Brzesku, który w y jech a ł  
do Rosyi i od sierpnia 1916 r. żadnego znaku o 
sobie nie daje. Wszystkie pisma rosyjskie i 
polskie proszę o przedruk i odpowiedź w „Gło­
sie Narodu". J228

Rodzina Adama Kuczyńskiego z Petersburga 
i Karola z Rusławla, donosi, że są zdrowi, pozo­
stają na miejscu. List został zwrócony, ponie- 
ważcśiny wyjeżdżali na święta do Żółkwi.
   1325

Jadwigę Osińską w Hińcacb, zawiadamiają 
rodzice Wojciechowscy. Jesteśmy szczęśliwi, że­
ście zdrowi. Mieszkaliśmy przez 28 miesięcy w 
Warszawie, wracamy teraz do Stock, gdzie I- 
rek pilnie gospodaruje. Budynki stoją, Jesteśmy 
zdrowi, spokojni. Napisz więcej. 1323

Nikifor Giermasz Czerwiaczuk, poszukuje 
rodziny, k tóra wyjechała w lipcu 1915 r. do 
Czernicnowa, Prosi o wiadomości. Sam jest 
zdrów. Co słychać z dziećmi, z rodziną? Mate- 
fyalne stosunki są słabe. 1322

Aleksander Stojałowski w gminie Łubla po­
czta Frysztak koło Jasła  zawiadamia Jana  Gro­
cholskiego, kowala w Kamionkach Wiel. poczta 
Kołomyja, Galicya wschodnia. My wszyscy 
zdrowi, co z rodzicami, co z gospodarstwem na- 
szem. Jędrzej szwagier pisuje do nas, odpiszcie 
zaraz. Pozdrawiamy. 1313

Teodor Szosland t  żoną 1 dziećmi z  W arsza­
wy, Sienna 00, zawiadamia Adolfa Mysłowskie­
go w  Moskwie, że są wszyscy zdrowi. Wiado­
mości otrzymaliśmy w grudniu. Kędzierski ma 
posadę, pomaga ojcu. 1828

Cybykowie są w Podhorcach koło Złoczowa 
i gorąco pragną aby zawiadomienie to  doszło 
do pana Teodora Jamniuka, uzemiowce *— Ka- 
samia na Siedmiogrodzkiej 78, bo chcą dowie- 
wiedź się czy Jamniukowie i dzieci zdrowi? Od­
powiedź dać do „Dziennika Kijowskiego".

1815

Stefania Wyczołkowska, Warszawa, Mokoto­
wska 5, m 19, z dziećmi zdrowa, zapytuje, 
6dzie uię znajduje W aleryan Wyczółkowski, 
maszynista kolei warszaw, wied., czy zdrów? 
Prosi serdecznie o pieniądze, gdyż niema z cze­
go żyć. 1314

Dr Jeż, Nowy Sącz, Czerwony Krzyż zapytu­
je Proboszcza rz. kat. Ottynia co słychać na 
Weleśnicy, ozy Kaczmarkiewiczowie zostali, czy 
żyje Zielińska, co z gospodarstwem. 1312

Ludwik bzaybo ze Starachowic prosi Kazimie­
rza Filipowicza, zamieszkałego w Towarkowie 
Tulskiej gubemii, o zawiadomienie żony, że tu­
taj obie rodziny są zdrowe, materyalnie dobrze 
sytuowane. Pisujemy często. List z listopada o- 
trzymałem, wiem że mieszka w Moskwie, lecz 
brak dokładnego adreu niepozwala pisać wprost 
do niej. 1811

Teresa Schenkerowa, Tarnopol, Ujejskiego 7. 
Mieszkam z Zygmuntami. Reszta rodziny w Wie­
dniu, Hermanowie we Lwowie. Wszyscy jeste­
śmy zdrowi. Odpiszcie tą samą drogą co z War- 
ini, Klarą, mieszkaniem. 1810

Bukowina. Berhometh nad Seretem. Majątek 
Baronń Sereckiego. — Ludwika Wlazłę, leśni­
czego zawiadamia żona, że z dziećmi zdrowa. 
14 lutego urodziła się Ewunia. Gotówka poszła. 
Urlop u Luci. W kwietniu wrócę na posadę. 
Tęsanię i niepokoję się Tobą. Ściskamy Cię ser­
decznie, Marynka. Pisma rosyjskie proszę o 
przedruk. 1309

Edwardowie Duchateau zawiadamiają rodzinę 
w Kijowie Zlotoustowska 8, Firkowskieb, 
Kwiatkowskich w Żytomierzu, Gimnazyalna 10, 
że wszyscy jesteśmy zdrowi — tęsknimy. Leo- 
nowa z dziećmi u nas, Leon Dąbrowa, łgnaś — 
Łomża. List Olesi z września, Feli dwa otrzy­
maliśmy. Do wszystkich kilkakrotnie pisaliśmy. 
Dom, ogród, rzeczy w porządku, mieszkania 
zajęte. Prosimy „Dziennik Kijowski" o prze­
druk". 18u8

Maryę Robakowską i Stellę Jirsówną w S ta­
nisławowie Leonówka I. U. zawiadamiam, żc od 
września przebywam w Nowym Sączu. Z niepo­
kojem wyczekiwanej wieści o was nie mam. 
Listy przez Sztokholm wysłałem. Pieniądze ta ­
kże. Wszyscy z rodziny we Lwowie i w Turce 
zdrowi. Odpowiedzcie przez ,^Dziennik Kijow­
ski". F. Jiręa,,24 luty. 1299

Podczaskiego Andrzeja, Kijów, Puszkińska 
Nr 39, m. 4, zawiadamia sąsiad z Chełmca, że 
przeczytał jego ogłoszenie i donosi mu. Majątek 
znajduje się w możliwym porządku. Z budyn­
ków dwa tylko zostały spalone. Obsiano oziminy 
270 morgóatrKoni .mają 34 i 3 krowy. Gospoda­
ruje .siostrzeniec Zygmunt z Matką. Radziłbym 
kupić zawczasu jaknnjwięeej inwentarza i sta­
rać się przetrzymać go do końca wojny, gdyż 
ceny obecne są pięciokrotnie wyższe od przed­
wojennych. 1307

Aleksander Wierzbicki, syn Józefą, student 
Uniwersytetu Warszawskiego na kursach, wyje­
chał dla dokończenia Edokaeyi Medycyny do 
Rosyi, zdaje się do Rozlewa, nad D... Rodzina 
prosi o wiadomość. 1306

Fozowskiego Wincentego zamieszkałego w 
Samarze ostatnio ul. Polstaja 54. zawiadamia 
siostra Magdalena Mrozowa, że ródzina jego ca­
la jest u innie i wszyscy zdrowi; przyślij im pie­
niędzy jak najprędzej. U mnie Hela umarła, A- 
daś i Władek oficerami, Bronia urzędniczką. 
Kraków, Karmelicka 1. 40. 1305

Janina Smaseka z Irząd z zawiadamia męża 
swego Jana w Piotrogradzie — pracuje na kolei 
Mikołajewskiej — że list i pieniądze od Niego 
z Warszawy otrzymała. Bulika umarła. Renu! 
nie chrzczony. Jerzyk nie może się doczekać po­
wrotu Tatusia i babci, wyglądają czerstwo, uczą 
się wierszyków. Antoś pieniędzy daje. Przyszły] 
szczegółowy adres. Tęsknimy bardzo. 1304

Marya Mademowska, zamieszkała w Bytomiu, 
gub. Warszawskiej, prosi o wiadomość o Natalii 
Mąternowsk-iej, chwilowo zamieszkałej w Rosvi.

1802

Roman Szpagat, Warszawą, Nowolipki 21, 
błaga łaskawych czytelników o zawiadomienie 
Maurycego Szpagat, medyka na uniwersytecie 
w Dorpacie, RotanW ewska 44. żc rodzina zdro­
wa. Niepokoi się brakiem wiadomości. Odpi­
szcie. 1318

Józefa SernJek z Miasowy, zawiadamia męża 
Wojciecha Sendeka, kolejarza w Rosyi. Jestem 
zdrowa, Stasio woła Tatusia. Mieszkam na Tsrna- 
cówce z Zakrzewską. Tęsknię zawsze, przykro 
bez wieści o Tobie. Pisz często tą drogą. Pozdra­
wiam serdecznie. 1295

Jan  Mkhalikowski, Lublin, Okopowa, prosi 
syna W acława w Żytomierzu, Pćtersburgska 31, 
albo Kijowie o wiadomości i pomoc. Położenie 
nasze bardzo ciężkie, gdyż Tadeusz pieniędzy 
za roboty nie' otrzymał. „Dziennik Kijowski u- 
praszam o przedruk. 1293

Jan  Dokaczewski, Odessa, Nieżymska 41. 
Proszę zawiadomić męża mego w wojsku, Anto­
niego Gawrysia, Kazimiera Gawryś prowadzi 
restaurację w Żyrardowie. Jest mi dobrze. Pro­
szę odpówiedziedź. 1465

Włodzfmierzowie Jurkiewiczowie proszą Dra 
Józefa Drzewieckiego, Dr Maryana Ostafińskie- 
go, ks. P rała ta  Piaskiewicza w  Stanisławowie 
w Galicji, którym , przesyłają pozdrowienia, o 
wiadomość co do Lehmannównej, co do sługi 
Jagodzińskiej, co do mundant-M Piątkowskiej 
i co do swej realności. Sami są zdrowi i proszą 
o ewentualne zaopiekowanie się powyższymi o- 
sobami tudzież o wiadomości o powodzeniu a- 
dresatów. 1297

Upraszamy o wiadomości o Maryi i Tadeuszu 
Kuczkowskich z Tarnopola, pod adresem Roman 
Kljmek, Nowy Sącz, Długosza, Dzienniki polskie 
w Rcoyi uprasza się przedrukować. 1448

Leonii Antusiewicz, Winnica -— m atka w Ra­
dzyniu zdrowa — korespondujemy — daje so­
bie radę, jednak pomoc m ateryalna przyda się. 
Dziękuję za wiadomość o Konradku. Więc on 
nie na wojnie? Naucz go jak ma do nas pisać. 
Kowalscy w Zakroczymiu i my w Kielcach zdro­
wi wszystko dobrze. Uprasza się „Echo Polskie" 
w Moskwie i przedruk niniejszego. 1438

Antoni Grzegorzewski, wyjechał z arsenałem 
z Brześcia Litewskiego. Żona prosi o wiadomo­
ści o sobie. J a  mieszkam w Zakroczyniu, jeste­
śmy zdrowi. Pisz tą  sarną drogą. 1466

Dr Weker, zawiadamia syna Edwarda, Tomsk 
Magistracka 35. Wszyscy jesteśmy zdrowi. Ka- 
rolostwo i Piegłowscy. 600 marek, przez Kon­
sulat Hiszpański, otrzymałem 15 lidcr.o. Piszcie i

1467

Upraszam Szanowny Zarząd Drogi Kaliskiej, 
o zawiadomienie Anny Kopeć, Warszawa, Tar­
czyńska 13, co się dzieje z mężem Józefem? i 
odpowiedzieć proszę .tą. samą drogą. 1468

Piotr Włęstowski, Felczer, Bytosza, Gub. Or­
łow ska, syn Henryk odpowiada, że jest na go­
spodarce, zdrów, powodzi się dobrze. Pan Wło­
dek żyje, ożenił się i ma rękę. Gdzie się znajdu­
ją  sąsiedzi, którz.y razem wyjechali? 1469

Aptekarz Lewin, w Kostromie. Julian Zarcki 
zawiadamia, że zdrów, zapytuje o rodziców i a- 
dres. Prosi o odpowiedź tą  samą drogą. 1463

Downarowa z Wilna, zawiadamia Wandę 
Busz, że Sydylia Swida, Małecka i Puksacina 
zdrowe są — mieszkanie nie zmienione. Korzo­
nowie zapytują o Was. Meble w porządku.

1464

Kieiczewscy i Łukasiewiczowie z Wilna za­
wiadamiają Daczewskich w Piótrogrodzie, 11 
Rota, Nr 7, i Polońskiego, Piotrogród, W ileń­
ski Bank Ziemski, i Dr Jakubowskiego w Ncwlu, 
że cała rodzina zdrowa, prosimy o-władomość tą  
samą drogą o Stasiu, Wilusiu Kielczcwskieb, 
Daczewskick, Grabowieckick i Jakubowskim.

1462

Michał Bojanowski, syn Ludwika, żołnierza 
w uzynnej armii, lubawski pułk, 7 komp. Ro­
dzice z Czerwińska proszą o wiadomość, czy jest 
zdrów, co się1 z- nim dzieje? 1459

- _ .  i . ; » • - -    - --
Wacław Turkowski, syn Stanisława i Agnie­

szki, 66 kolej, batalion. Rodzina zapytuje, co 
się z nim dzieje? Proszą o wiadomość tą  samą 
drogą. 1460

Pana Leppcrta Zygmunta, w Tfotrogrodzie, 
adm inistracja „Głosu Polskiego", Newski 72, 
prosi Iza.Śliwińska, Warszawa, Nowy Świat 28, 
aby zapytał inżyniera Eugeniusza Genrici, za­
mieszkałego przed wojną w Petersburgu. 4 Rota 
uł. Nr 10, czy żyją i zdrowi są. Witold Śliwiński 
jego żona i dzieci. Wiadomość o nich, proszę mi 
nadesłać przez gazety lub Komitet Tatjanowski. 
Jestem zdrowa — materyalnie mi dobrze. Po­
zdrowienia dla Was. 1461

Moskwa, Ludwika Rockowicz, Petersburga 
szosa 18, di. £3. Matka i Kaziowie proszą o wia­
domości o ojcu, Olesiów i Heniu. Dlaczego Oleś 
nie pisze, do Ireny? Wituś zdrów, my wszyscy 
także. Maison zdrów. Prosimy koniecznie o od­
powiedź o Heniu. Kochowie-, Bielańska 6.

1457

Antoni Kostrutiak, Lwów i ArtymOwicz Pro­
szowice, zawiadamiają swoje żony Maryę Ko- 
strubink i Antoninę Artymowioz w Kołomyi 
Mickiewicza 1. 18, że są zdrowi, Tońciu, stacya 
kieramiczna, Lwów, proszę czytelników o po­
wiadomienie adresatek by tą  samą diogą dali 
odpowiedź, czy są zdrowe i dlaczego na pier­
wsze ogłoszenie nie odpowiedzieli. 1455

Józc-f Danowski z Warszawy — Wola, far­
maceuta, prosi Juliana Zabiekskiego. notaryusza

Petersburgu, Newski — Prospekt 7, o dowie­
dzenie się w instytucie dróg i kemunikucyi gdzie 
mieszka Antoni Dobrowolski, czy jest zdrów? 
Proszę tę wiadomość podać współziomkom i 
tą drugą odpisać. Jesro żona zrozpaczona.

1326

Maryn Kamieńska, Warszawa, Twarda 50. 
[nosi męża L ucjana  w Mikołajowie gub. Chcr- 
sońska, Katolicka 36, aby jej przysłał pełnomo­
cnictwo. żeby mogła pieniądze z banku odebrać. 
Kukliński nic płaci. Jestem  zbrowa. Uściśnienia.

1327

Franciszka Śobolafca wr MnAsymówCe, powiat 
Zbaraż, Galicya wschodnia koło Woloczysfc, za­
wiadamia Tomasz Kubicki z Chmielnika, ob­
wód Busk koło Kielc, że jest zdrowym, powo­
dzi mu się dobrze. Ludw ik: zdre- y, jest ober- 
artzem, Kobylański i Jaś stryjów zdrowi. Pro­
szę o wiadomość z demu. Czy Ludka już ezvta.

1434

Urszula Małkowska, Wilnu. Mostowa 3, m. 5, 
zawiadamia córkę Irenę, Głownoje uprawienie 
Krasnego Kresfu zapadnego frontu av Rosyi 
starszemu wrarm 23 epideminoskogo atriadu, że 
jej jest bardzo smutno samej. Jeżeli możliwe, 
wezwij mnie przez Czerwony Krzvż do siebie.

1448

Michałowie Ludwigowie proszą ks. W ładysła­
wa Michałkiewicza. z Chorostkowa. wt Galicy i, 
aby dał znak życia o sobie. Odpowiedź przez 
„Głos Narodu". . . 1435

Florentyna Nejmarkowa, zamieszkała w Ger­
lachowie obwodu Sandomierskiego, dzięknjo 
dzieciom swoim Janowi i Helenie Bakrom, za­
mieszkałym Satanowie gub. podolskiej, za wia­
domość o sobie. WTszystkie córki są zdrowe, za­
mieszkują w dawnych miejscowościach. Co się 
dzieje z Feliksostwem, jestem o nich niespo­
kojna. Donieście ciotce Minkiewiczowej, że Ju l­
ka wyszła zamąż za Witkowskiego, zamieszku­
je w Zawierciu. W ujenka Edmundowa umarła. 
Serdeczne pozdrowienia przesyłam. 1440

Teofila Katizickowska, Czemiowce, Stefan- 
Wolfgasse 17. Jesteśmy zdrowi, mieszkamy: 
Czechy, Budwcis, Sehillergasse 735, prosimy tą 
samą drogą o odopowiedż. Pieniądze znowu 
wkrótce wyślemy. Teofila Krauss. 1441

Dzierżawskim: Antoniemu w Zielonej, Zy­
gmuntowi w Tarnopolu w okupowanej wscho­
dniej Galicyi, donosimy, że nadspodziewanie do­
brze trzymamy się, żyjąc bez zmiany trybu, na­
tomiast gryzie nas brak wieści o Was i to, że 
Ludwikowi interes nie idzie, a  życie bajecznie 
drogie. Doniośeio przez „Dziennik Kijowski" o 
zdrowiu, egzystencji, nie szczędząc słów. Lu- 
domirostwo Dziorżanowscy 1437

R toby wiedział, gdzie przebywa Tytus Kra­
sicki, zabrany ze Lwowa w lipcu 1915 r., raczy 
zawiadomić ogłoszeniem w „Głosie N arolu" 

Krasickę w Ociece, p. Ropczyce. Zabrali go Mo- 
fkalc, uchodząc, ze Lwowa, wraz z innymi wy­
chowankami z Zakładu hr. Skarbka. 1442

Maryanna Święcicka Lututów donosi męłowi 
Janowi, który' praćujó ńa zachodniej kolei, ie  
pieniądze odebrałam (200 marek), wraz % dzie­
ćmi mieszka u brata n  Lututowie. Są zdrowi. 
Pragnie wiadomości od męża i dokładnego 
adresu. 1446

Zofia Gliadtuą Wiino >łlo stówa 3, ni. 4, donosi 
Janowi Gfecewiczowi w gub. Mińskiej, że 
wszyscy zdrowi. Za list dziękuje. Prosi o do­
niesienie synowi, że potrzebują pieniędzy, pro­
szą o spieszną pomoc, Pieniądze niech przyśle 
na ręce Anny łłincykow cj, Wilno, Królcwaka 9. 
Mieeick jest cały czas w Rostku. Teofila, Jaro­
sław i Helena Ejsmont też “drowi. Proti u 
spieszną odpowiedź. 1447

Fraacfeseh Jądrach, Chodynia, gmina Górzno, 
zawiadamia brata Jana  w służbie czynnej, żc 
zdrów t  ealą rodziną — powodzi mu się dobrae. 
Prosi o odpowiedz tą  samą droga. Pozdrowienia.

1345

Zona Andraefeewa, gmina Górzno, powiat 
Garwoltński, zawiadamia swego męża F raae iu k a  
w czynnej służbie, żc jest zdrowa. Prosi o wia­
domość tą samą drogą. 1342

Janowa Korguł, gmina Górzno, wieś G ottak, 
powiat Garwoliński, zawiadamia męża Iw  ii 

Gorgul w służbie czynnej, że jest zdrowa, pro­
si o wiadomości tą samą drogą. 1343

Antoniowa Kelak, gmina Górzno, wieś Goź­
dzik, powiat Garwoliński, zawiadamia męża An­
toniego Kelak w czynnej służbie, że jest wiro­
wa, prosi o wiadomości tą sumą drogą. 1340

Stanisława Mianowska, gmina Wola Hębko- 
wska, wieś Ewelin, pow. Garwoliński, zawia­
damia męża Stanisława Mianowskiego w czyn 
nej służbie, że jest zdrowa, prosi o wiadomość tą 
samą dorgą. 1841

Teofiiowa Siułek, gmina Wola Rębkowska, 
wieś Ewelin, pow. Garw oliński, zawiadamia swe­
go męża Teofiia Siułek w czynnej służbie, że 
jest zdrowa, prosi o wiadomości tą  samą drogą.

1338

LISTY Z ROSYI
otrzymane przez Danię i Szwecyę.

Księdza Izydora Słyczko w Wilnie, pp. Na*
poleoństwo w Prodziezczacb, B. Przeździeckl®- 
go, w Oszmańskim, B. Jasieńskiego pod Gro­
dnem zawiadamia Jan  Piekutowski, że zawdzię­
czając p. Niklcwskiemu, znajduje się z rodziną 
w zadawalniających waruukach materyalnych, 
prosi tą sanią drogą o wiadomości o sobie, oraz
0 rodzicach, miesz. w łomżyńskiej gub., pow. 
mazowieckiego.

Mikołaj Wisznicki uprasza o zawiadomienie
p. Aleksandra Janowskiego, wiceprezesa Pol­
skiego Towarzystwa krajoznawczego w War- 
szwie, że żyje,' zdrów, i  rany wyleczony i obe­
cnie już z dala od wszelkiego niebezpi*czeń- 
stwa — sercem i myślą z wami.

Józef Zieliński, maszynista W. W., pracuje na 
drodze Windawskiej, stacya Dno, pskowskiej 
uub.- zawiadamia rodzinę w Piotrkowie, Rokozy- 
cka 32, że jest zdrów ,‘prosi o wiadomości.

Waiigćrcy Karolowie zawiadamiają rodzinę 
w Królestwie (Warszawa — Dąbrowa Górnicza), 
że mieszkają w Kijowie, przy nich Regina, lula, 
Btaś. Wszyscy zdrowi, pracują; proszą o wiado­
mości o wszystkich swoich tą  samą drogą. L i­
sty adresować: Kijów, Prcdameta, Krcszezatyk 
45, Czanlicki.

Nowakowski Maeyan Stanisław zawiadamia 
swą matkę Stanisławę, żonę Aleksandrę, zamie­
szkałe w sierpniu 191.5 r. w Warszawie przy ul. 
Sosnowej 10, oraz swą. rodzinę, żo ’"st zdrów
1 materyalnie dobrze mu się powodzi; prosi u 
wiadomości tą  r-nną drogą. Adres; Stanisław 
Bielaniu, Popówka, stacya dr. żel. mikolajew- 
skiej, Krasnoslabodskaja ul., dum Lebiedicwa, 
brat Grzegorz, lub Administrucya „Echa Pol­
skiego" w Moskwie.1266

Nakładf^a W yua  ̂ni jtwa „Głosu Narodu" Sp. z ogr. odp. Redaktor odpov>ied ,ialny i naczelny R o m a n  W u v c z y ń ś k i.~i— Drukarnia „Głosu Narodu" w Krakowie pod zarządem Puinana Fcrka,

ku wie. Prosimy o wiadomości przes 
Wlsia bardzo tęskni i niety


